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Ucichła sprawa Paderborn. Manifestacjami 
wypowiedział się cały naród. Poczesne miej­
sce w akcji tej zajęła prasa polska. Interwe­
niował rząd polski. Zaledwie jednak ucichły 
głosy, a prasa polska zajęła się nowym wy­
padkiem, ale już w skromniejszych rozmia­
rach. A z wiadomości jakie napływają do 
kraju dowiadujemy się, że podobnych proce­
sów jest więcej.

Trzeba wyciągnąć z tego wniosek podstawo­
wym zachodni alianci widocznie nie zdają so­
bie zupełnie sprawy z istoty eksternrnacji 
jakiej przedmiotem były wszystkie prawie na­
rody europejskie, a Naród polski specjalnie. 
Dopiero możność porównania sytuacji w ja­
kiej znajdowały się narody pod okupacją nie­
miecką z obecnym położeniem Niemiec pozwo­
liłoby ustalić miarę różnicy, a przede wszyst­
kim dało okazję do pełnego zrozumienia losu 
i doli ofiar niemieckiej wojny. Ręka wyba­
wicieli Europy karze dziś wczorajszych nie­
wolników Rzeszy niemieckiej. Ślepa spra­
wiedliwość stosuje mechaniczne zasady ładu i 
porządku przeciw tym, którym raczej trzeba 
opieki i ochrony prawnej, a nie wyroków i 
kary.

Póki zachodni alianci nie przyswoją sobie 
dziejów ostatniej okupacji hitlerowskiej, nie 
zrozumią w całej pełni przepastnych otchłani 
niespotykanych w dziejach naszej cywilizacji 
zbrodni, popełnionych przez naród niemiecki 
— mowy nie ma, aby udało się zgodnie z wy­
mogami słuszności i sprawiedliwości ustalić 
stosunek aliantów do ofiar niemieckiej oku­
pacji.

W dużym stopniu zależeć to będzie od nas, 
Pierwszym krokiem naprzód w tej dziedzinie 
będzie skończyć z polityką manifestacji. Na­
ród polski nie jest bezkształtną masą. Nie 
był nawet w najgorszych chwilach ciężkiej 
okupacji. Mamy dziś znowu państwo, a w nim 
własną strukturę i hierarchię polityczną i nie 
mniej strukturalnie i hierarchicznie zbudo­
wane społeczeństwo.

Manifestowane uczucia społeczeństwa wów­
czas dopiero będą miały właściwe znaczenie, 
jeżeli uchwycone trybami hierarchii społecz-j 
nej, skonkretyzowane zostaną w głównych ; 
ośrodkach reprezentacji społeczeństwa, a ure­
alnione decyzją państwa.

Zorganizowanie akcji propagandowej, ilu­
strującej straszliwe dzieło niemieckiej ekster­
minacji nie tylko dnia wczorajszego, ale 
tysiąca lat, powinno być jednym z pierwszych 
zadań polskiej propagandy.

Na Ministerstwie Propagandy w pierwszej 
mierze zatem, a w dalszym ciągu na Mini­
sterstwie Spraw Zagranicznych spoczywa po­
lityczna odpowiedzialność za rozprowa­
dzenie w organizmie nie tylko Europy, ale 
i krajów pozaeuropejskich, problemu narodu 
zbrodniarzy. Moralnie zaś wobec narodu od­
powiedzialnym jest za organizacyjne posta­
wienie tej sprawy stróż polityki zachodniej 
i antyniemieckiej — Polski Związek Za­
chodni.

Co dopiero wizyta Krzyckiego w Polsce 
unaoczniła nam w całej pełni brak komplet­
nego zrozumienia istoty jak i rozmiarów eks­
terminacji niemieckiej w opinii angło-saskiej.

Czas iuż najwyższy, aby w świat poszły 
wyniki dotychczasowych badań zbrodni nie­
mieckich, popełnionych w Polsce, a dzięki 
smutnej okazji wykorzystać niemniej tysiąc­
letnią martyrologię narodu polskiego i uka­
zać ją wszystkim narodom.

Paderborny urastają dziś bowiem do miary 
symptomu — to dzwonki alarmowe, które do 
żywego pobudzić powinny cały wysiłek pol­
skiej propagandy zarówno państwowej i spo­
łecznej, a przez jak najbliższe kontakty z 
ośrodkami badań zbrodni niemieckich w Pol­
sce, sprawnie, szybko i organizacyjnie na jak 
najwyższym poziomie uprzystępnić dzieło nie­
mieckiego zniszczenia opinii światowej. Na­
ród polski ma jedyną okazję dokonać general­
nego rachunku z okresu tysiąclecia z naro­
dem zbrodniarzem.

Edward Serwański

Proces norymberski rozpoczęty
Norymberga, (BBC). Historyczny proces 

przeciw czołowym hitlerowcom rozpoczął się w 
dniu wczorajszym o godz. 10-tej w Pałacu Spra­
wiedliwości w Norymberdze. Najwyższy trybu­
nał sądowy tworzy 8-miu sędziów — 2 brytyj­
skich, 2 amerykańskich, 2 radzieckich i 2 francu­
skich — pod przewodnictwem brytyjskiego prze­
wodniczącego Trybunału Najwyższego. Na miej­
sce gen. Rudenko, reprezentującego Związek Ra­
dziecki, został mianowany zastępca. Obrona o- 
skarżonych uzyskała znacznie większe kompeten­
cje niż uprzednio. Frank — b. generalny guber­
nator w okupowanej Polsce i Baldur v. Schiracb, 
gauleiter Wiednia nie przyznają się do winy po­
pełnienia zbrodni wojennych. Jako adwokata wy­
brali sobie dra Franca Sautera, obrońcę w spra­
wach karnych w Monachium.

Warszawa (PAP). We wtorek, dnia 20 li­
stopada, rozpoczął się proces przeciwko zbrodnia­

ścisłym znaczeniu. Dział III zbrodnie przeciwko 
ludzkości. Dział IV oskarża o kryminalną zbro­
dnię zmowy.

Po odczytaniu aktu oskarżenia, sąd przerwał 
obrady po godzinie 17-tej. Następne .posiedzenie 
wyznaczone zostało na środę o godzinie 10-tej.

Norymberga (obsł. wl.). Wczoraj^ozpoczął 
się proces głównych zbrodniarzy w Norymberdze. 
Na salę sądową, wchodzą oskarżeni. Twarze ich 
okryte są bladością. Nad sędziowskimi fotelami 
stoją sztandary sojuszników: Francji, Anglii, 
Z. S. R. R., U. S. A. Napływ oficerów i przedsta­
wicieli prasy zwiększa się z minuty na minutę. 
Miejsca przeznaczone dla publiczności są wypeł­
nione po brzegi. Na sali zainstalowane są kabiny 
radiowe. Każdy dziennikarz ma możność słucha­
nia zeznań i mów w jednym z czterech języków. 
Tłumacze zajmują miejsca po prawej stronie sę­
dziów. Delegacje składu sędziowskiego czterech 
państw zajmują miejsca. Adwokaci niemieccy 
przerzucają akta, rozmawiając z ożywieniem. Za- 
chowano.-specjalne środki ostrożności. Sała są­
dowa jest obstawiona służbą bezpieczeństwa. 
Obecnych jest około 250 dziennikarzy. Rozpoczy­
na się proces. Obrona ma złożyć wniosek prze- 

, . ... ci wko oskarżeniu podsądnych o nogwałcenie pra-
nmrzy armii po.skiej, walczących z najeźdźcą me- międzynarodowego, motywując, że nie ist- 
miecn.m o wolność swej ojczyzny ramię w ramię n;alo ono w czasie, gdy oskarżeni popełniali swoje 
z żołnierzami Czerwonej Arian i udekorował w zbrodnie. Następnie główni prokuratorzy odczy- 
.raieniu rządu ZSRR wysozimi rauzieck.ini odzna- taj; ^j-dy pewną część aktu oskarżenia, 
czeniami wojskowymi następujących oi.cerów poi- Prokurator sowiecki czytał swoją część tonem 
-.kich: gon. broni Władysława Korczyca Orderem umiarkowanym i spokojnym. Mimo to sposób, w 
Suworowa 1 kl., gen- bróni Czarniawskiego Ordę- jaki odczytał on ten dokument, wzbudził olbrzy- 
rem Kutuzowa 1 kl., gen. dyw. Kieniewicza Ordę- mi efekt. Bez podnoszenia głosu .akcentował cn 
rem Suworowa 2 kl., gen. dyw. Bewziuka Orderem niektóre zdania bardzo silnie, wywołując niezwy- 
Kutuzowa 1 kk, »en- bryg. Rotkiewicza Orderem kle wrażenie. Prokurator sowiecki czytał tę część 
Kutuzowa 1 kl. oskarżenia, która opisuje zniszczenia i zbrodnie

Gen. broni Władysław Korczyc podziękował popełnione przez Niemców w Związku Sowiec- 
ambasadórowi Lebiediewowi w Imieniu odzńaczo- kim, Polsce, Czechosłowacji, Jugosławii, Grecji 
nych oficerów polskich. Dając wyraz wielkiej i w rejonach Nierwec, znajdujących się. pod oku- 
wdzięcznośai armii polskiej dla Armii Czerwonej pacją sowiecką. Prokurator podkreślił, że rząd 
za otrzymaną pomoc, która umożliwiła powstanie niemiecki i niemieckie dowództwo naczelne stoso- 
Wojska Polskiego na gościnnej ziemi radzieckiej wato politykę całkowitej eksterminacji narodów 
i przygotowanie się do zwycięskiej rozprawy ze wschodniej Europy. Osk4t/en: patrzyli tępo przed 
Wspólnym dla całej Słowiańszczyzny odwiecznym siebie. bodczo.-gdv prokurator Qp.isv-.val okrop- 
wrogiera niemieckim. Żołnierz polski pracować nosa Majdanka i Oświęcimia, największych obo- 
będzie nadal dla utrwalenia i pogłębienia zawią koncentracyjnych w Europie wschoan.ej.
zanego w czasie wojny braterstwa breni z sojusz keitel słuchał z zaciśniętymi szczękami aktu 
niczymi armiami, dla utrzymania ścisłej współ- oparzenia, ktorv wymierna! miasto za miastem, 

J gdzie tvsiące ludzi zostało zabitych. W rmarępracy ze wszymkimr naropam. poko, mdującymi > -, Jorfi stawa} .■ t
i umocnienia wieczystej przyjazm Polski z G czerwony. Ribbentrop siedział jak* skamieniały, 
mmi _ narouanu ^ŚRR. iT1), "yj1* *1 po czym zakrył oczy rękoma, Hess wyglądał źle,
udział: naczelny dowódca Wojsk Polskich Mar- ; Goerin„ oJnowicdra!nv za bombardowanie

rzom wojennym. Sensację wzbudziła wiadomość 
o aresztowaniu żony Gocringa — Emmy. Oskar­
żonych wprowadzono na salę na 15 minut przed 
przybyciem trybunału. Ośmiu strażników amery­
kańskich stoi za ławą oskarżonych. Goering ubra­
ny jest w szary garnitur, Keitel natomiast zatrzy­
mał mundur.

Na proces do Norymbergi przybyło przeszło 
7000 osób, w tym 400 dziennikarzy.

Londyn (BBC). Dnia 20 listopada rozpoczął 
się w Pałacu Sprawiedliwości w Norymberdze 
proces przeciwko 20 zbrodniarzom hitlerowskim. 
Trybunał stanowi ośmiu sędziów. Przewodniczą­
cy Lorenz oraz inni sędziowie są w czarnych to­
gach, sędziowie radzieccy w mundurach.

Cd godziny 10-tej oskarżeni słucnają oskarże- 
rila prokuratorów. Akt oskarżenia składa się z 
czterech działów. Dział I obejmuje zbrodnie prze­
ciwko pokojowi. Dział II zbrodnie wojenne w

Odznaczenie ©ficerfe polskkb 5 francuskich
Warszawa, _  (PAP). W Belwederze od-] wypowiedział słowa uznania dla bohaterstwa żoł-

była się podniosła uroczystość udekerowama 
wysokimi odznaczeniami oficerów wojsk polskich, 
stacjonowanych w kraju, oficerów oddziałów pol­
skich, które powróciły z Francji oraz przybyłych 
z oddziałami polskimi oficerów 1-ej armii francu­
skiej. Prezydent Krajowej Rady Narodowej cb. 
Bolesław Bierut wręczył w imieniu KRN wysokie 
odznaczenia polskim i francuskim oficerom, pod­
kreślając w krótkim przemówieniu zasługi wyróż­
nionych oficerów składające się na bohaterskie 
dzieje żołnierza polskiego, któremu i w czasie 
tej wojny przypadła rola wałki na wszystkich 
frontach wojny u boku sojuszniczych armii. Wal­
cząc na ziemi francuskiej ze wspólnym odwiecz­
nym wrogiem niemieckim żołnierz polski doznał 
szczególnej opieki i serdeczności ze strony narodu 
francuskiego.

Odznaczenia otrzymali oficerowie: płk Therou 
— Krzyż Grunwaldu 3 klasy, płk Huret Krzyż 
Grunwaldu 3 kl., gen. dyw. Kieniewicz order Od­
rodzenia Polski 3 k!., gen. dyw. Kimbar order 
Odrodzenia Polaki 3 kl., gen. brygady Smaga order 
Odrodzenia Polski 3 kl., mjr 3eleń Bolesław Krzyż 
Grunwaldu 3 kl., mjr Serhard Jan Krzyż Grun­
waldu 3 kl., mjr Maślankiewicz b. Krzyż Grun­
waldu 3 kl.

Ambasador Francji Garreau podziękował Pre­
zydentowi Krajowej Rady Narodowej ob. Bolesła­
wowi Bieruiowi za udekorowanie przedstawicieli 
armii francuskiej wysokimi odznaczeniami polski 
mi i oświadczył iż cała Francja podziwiała żar­
liwy patriotyzm i nadzwyczajną dzielność żołnie­
rza polskiego, walczącego u boku armii francu­
skiej. Z kolei ambasador ZSRR w Polsce Lebiediew
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Krajowej Rady Narodowej. Na zakończenie uro- ' uśmiecha! się szyderczo, Frank zachował aroganc
czystości goście zostali zaproszeni na lampkę wina.

łona!®
Warszawa, (PAP). Gen. de Gaułle wyraził swą 

zgodę na utworzenie nowego rza.du i zwołał ze­
branie w dniu wczorajszym na godzinę 11.30. Za­
proszenie na to posiedzenie przyjęły wszystkie 
partie. Gen. de Gaidłe staje przed nadzwyczaj 
trsfdnym zadaniem uformowania rządu przez trzy 
partie, rządu opartego o program Narodowej Ra­
dy Oporu.

ki wyraz twarzy, uśmiechając się dumnie. 
Londyn (BBC). Po wezwaniu oskarżonych

do przyznania się do winy, odczytano w czterech 
językach długi akt oskarżenia. .Najpierw w ję­
zyku angielskim, następnie rosyjskim, francuskim 
i niemieckim. Akt oskarżenia stwierdza, że 
wszystkie zdobywcze kampanie niemieckie hyłyParyż. (PAP). We wtorek, w godzinach popo , 

ludniowych, gen. de Gauile odbył ponowną kon- pogwałceniem praw międzynarodowych. Ziarna- 
fereację z przedstawicielami trzech stronnictw po- nie pokoju traktuje się jako zbrodnię, za która 
litycznych Żaden z delegatów, biorących udział ■ muszą ponieść odpowiedzialność czołowi przy- 
w konferencji, nie udzielił odpowiedzi na temat: wódcy hitleryzmu, mimo że kijku z nich sami wy­
prowadzonych rozmów i końcowego ich wyniku. . mierzyli sobie sprawiedliwość.

Londyn, (BBC). Partia komunistyczna wy-1 Proces w Norymberdze jest jedynym w dzie- 
da’a oświadczenie, że będzie się domagała jednej ; jach świata, kiedy to po raz pierwszy został utwo-

rzony Najwyższy Międzynarodowy Trybunał 
Sprawiedliwości. Na trybunale tym spoczywa 
wielka odpowiedzialność, gdyż proces ma posia­
dać również doniosłe znaczenie wychowawcze i 
być ukaraniem surowym popełnionych zbrodni 

... przeciw ludzkości. Dobrze się stało, że rozpocze- 
Anglii. W końcowej części swego przemówienia cje procesu zbiegło się z zakończeniem przewodu 
rozwinął Attlee plany nowej polityki brytyjskiej! SąjOWego w Belsen, a rozpoczęciem przesłuchi- 

i >_:... 1 Wań w Dachau, które ukazują całą ohydę i bestial-

z głównych trzech tek.

Attlsa powrócił do Londynu
Londyn, (BBC). Premier Ąttłee opuścił w 

dniu wczorajszym Ottawę, udając się w drogę 
powrotną do Londynu. Przed odlotem wygłosił 
przemówienie, w którym poruszył sprawę bomby 
atomowej, domagając się utworzenia z Organi­
zacji Narodów Zjednoczonych skutecznego in­
strumentu pokoju, w którym mają przeważać 
wartości natury duchowej a nie materialnej. Na­
stępnie nronTer nrzytoczył c'vfrc 3.500 tys. domów 
w gruzach jako najlepszy dowód zniszczenia

w najbliższej przyszłości, polityki o niezwykłej 
sprężystości i żywotności, dzięki której możm- 
z ufnością spoglądać w przyszłość.

Premier kanadyjski Mackensie King w odpo 
wiedzi uznał wielkość poświęceń i wkład sił Wiel­
kiej Brytanii do dzieła zwycięskiego zakończę 
nia minionej wojny.

Powstanie w Iranie
Londyn, (obsł . wł.) Z Teheranu donoszą, że 

wszelka komunikacja z Ajzerbedżanem, północ­
no-wschodnią prowincją Iranu została przerwana. 
Od czasu oświadczenia rzecznika rządu w niedzie­
lę wieczór, że powstańcy zajęli jedno miasto 
i posuwają się w kierunku Teheranu, nie było ża­
dnej dalszej wiadomości o przebiegu zajścia. Je­

den z rzeczników zagranicznych w Londynie po­
twierdził, że uzbrojone oddziały maszerują w 
kierunku stolicy. Jak donoszą, nowo mianowany 
gubernator Ajzsrbedżanu zamierza udać się do 
Abrizu, głównego miasta tej prowincji, gdzie ró­
wnież miały miejsce zbrojne starcia.

Walki w Chinach
Londyn (obsł. wł.). Donoszą z Czung Kingu, 

że chińskie wojska komunistyczne lądują w Daa- 
ren i Port Arthur, aby zapobiec okupacji Man­
dżurii przez wojska Czang-kai-szeka. Donoszą 
również, że 100 amerykańskich tanków posuwa wację. 
się w kierunku mandżurskiej granicy, prawdo­
podobnie na pomoc nacjonalistom chińskim, któ­
rzy usiłują sforsować przejście do Mandżurii w 
prowincjach Shanhai Kwan i Chahar.

Pożegnanie wojsk radzieckich 
w Fradsa

Praga, (PAP). W Pradze odbyło się oficjal­
ne pbżegnanie Wojsk Radzieckich które w dniu 
wczorajszym opuszczały ostatecznie Czechoslo-

Dymisja rzędu greckiego
Londyn, (BBC). Rząd grecki, po trzytygod­

niowym urzędowaniu podał się do dymisji.

stwo narodowego socjalizmu.
Kalienbrunnor 

miał atak opiek tyczny
Norymberga, (PAP). B. szef gestapo. Kal- 

ienbrunner miał atak apoplektyczny i nie będzie 
mógł stanąć przed międzynarodowym trybunałem 
dla spraw przestępców wojennych w Norymberdze. 
Z 24 przestępców wymienionych w akcie oskarże­
nia tylko 20 zasiadło na ławie oskarżonych. Ro­
bert Ley, b hitlerowski minister pracy jak wia­
domo, popełnił samobójstwo w więzieniu. Krupp 
von Bchien-Hałbach jest umierający, a Marcina 
Eormana nie odnaleziono dotychczas urno usil­
nych poszukiwań wywiadów wszystkich sojusz­
ników.

Alfred Krupp nia bęsMe sądzony
Londyn, (PAP). Korespondent Agencji Reu­

tera donosi z Norymbergi, że trybunał do prze­
stępstw wojennych odrzucił wniosek sądzenia 
Alfreda Kruppa w zastępstwie jego ojca.

Aresztowanie Emmy Sosrfng
Berlin (PAP). Emma Goering, żona b. mar­

szałka lotnictwa Rzeszy i jednego z głównych 
przestępców wojennych, który stoi przed między­
narodowym trybunałem w Norymberdze, została 
aresztowana i osadzona w wojskowym więzienip 
amerykańskim.
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Nowa PolsHa przyKładem dla I
Drugi dz:’eń obrad Kongresu ZwiązKów Zawodowych

Warszawa. (PAP) Drugi dzień Kongresu 
Związków Zawodowych w Warszawie rozpoczął 
przewodniczący ob. Dolińskj, witając obecnego 
na sali obrad ministra Pracy i Opieki Społecz­
nej ob. Stańczyka oraz delegata francuskiego 
C. G. T. (Confederation Generale du Travai!) ob. 
Monmouesseau i węgierskiej centrali związków 
zawodowych ob. ob. Csaplara i dr Martona.

Minister Pracy i Opieki Społecznej ob. Stań­
czyk omówił zadania związków zawodowych w o- 
becnej chwili. Mówca stwierdza, że demokracja 
polska przyszła do władzy w chwili, gdy gospo­
darka krajowa przeszła straszliwe zniszczenia 
wojenne. Zadaniem związków zawodowych jest 
czuwać nad tym, by podział dóbr społecznych 
wyprodukowanych przez robotników i chłopów 
był sprawiedliwy, by towary doszły do tych, dla 
kogo są przeznaczone, a nie na spekulacje. Związ­
ki zawodowe muszą mieć kontrolę nad tym, co się 
dzieje w zakładach pracy i w życiu społecznym, 
i wzywa przedstawicieli Związków Zawodowych, 
by nie ubiegali się o tanią popularność przy pomo­
cy łatwej demagogii.

Następnie na trybunę wstąpił przedstawiciel 
francuskiej Generalnej konfederacji Pracy p. Ga- 
ston Mohmousseau, którego zebrani witają burzą 
oklasków i okrzykami. Delegat francuski oświad­
czył, że pierwszym wra'eniem jakie odniósł z po­
bytu w Polsce jest, że chłop polski wszędzie wziął 
s:ę do intensywnej pracy na należące] obecnie do 
niego ziemi. Drugie wrażenie to widok Warszawy, 
powtórnie zniszczonej, będącej symbolem całej 
destrukcyjnej siły faszyzmu. „My zazdrościmy na­
rodowi polskiemu, gdyż osiągnął on już’prawdzi­
wą demokrację, uzyskał rząd demokratyczny. Wy 
Palący jednością swą pokonaliście wiele prze­
szkód. Pilska jest dla nas obecnie przykładem do 
naśladowania",

Gaston Monmousseau zakończył przemówienie 
okrzykiem na cześć wspólnoty ideałów polskiej 
i'francuskiej klasy pracującej, który sala pod­
chwyciła, wznosząc też okrzyk na cześć Francji.

Z kolei witał kongres w imieniu węgierskiego, 
ruchu robotniczego Póter Csapiar. *•

Ob. Kołodziej, przedstawiciel Zw. Zaw. Mary­
narzy polskich w Anglii witając kongres imie­
niem Polaków, pracujących na statkach na wszy­
stkich morzach świata, podkreślił, że pomimo in­
tryg i fałszywej propagandy b. „rządu" londyń­
skiego prawie wszyscy marynarze polscy w An­
glii wyrazili chęć powrotu do kraju, aby szczerze 
pracować dla dobra silnej i demokratycznej 
Polski.

Zadania Związków Zawodowych
Po odczytaniu i uchwaleniu programu obrad 

przystąpiono do następnego punktu porządku 
dziennego w ramach którego sekretarz generalny 
Witaszewski wygłosił referat na temat „Sytuacja 
polityczna i gospodarcza a zadania ruchu .zawodo­
wego w Polsce".

Omawiając dorobek rocznej pracy jednolitych 
Związków Zawodowych, ob. Witaszewski sadzi, 
że czas najwyższy domagać się od rządu, by skoń­
czył ze stanem, który nazywa się „Tymczasowy 
Zarząd Państwowy", należy naszym zdaniem na­
tychmiast zracjonalizować wszystko to co w obe­
cnej chwili jest kierowane przez Państwo i to co 
było odbudowane kosztem i wysiłkiem klasy pra­
cującej. (

Dziś ruch zawodowy w Polsce liczy 1.004'000 
członków, dzięki tej jednolitości potrafiliśmy 
przeprowadzić pociągnięcia w interesie klasy ro­
botniczej. W tym miejscu ob. Witaszewski przy­
tacza ostatnie uchwały plenarnego posiedzenia 
KCZZ, zrealizowane w większości-przez czynniki 
rządowe. Jest jeszcze wiele spraw — mówi dalej 
referent — które stoją przed nami i wymagają 
rozwiązania. Jest sprawa bezpieczeństwa, spra­
wa szerokiej pracy kulturalno-oświatowej wśród 
pracujących. Żw.Zaw. powinny dopilnować, aby 
dekrety rządu były należycie realizowane. Zw. 
Zaw. powinny się zająć sprawą dopilnowania, 
aby ławnicy — przedstawiciele świata pracy — 
byli kierowani do sądów ludowych, aby w ten 
sposób rozpocząć konkretną walkę z korupcją, 
łapownictwem i spekulacją.' Trzeba rozwiązać

sprawę Uhezpieczalni Społecznej. Trzeba przed­
stawić ustawę o ubezpieczeniach, trzeba zasta­
nowić się nad tym, czy n:e należało by przyjąć 
Uhezpieczalni Społecznej pod kierownictwo Zw. 
Zawodowych.

W imieniu delegacji radzieckiej witał Zjazd 
jej przewodniczący — Każenin. Przemówienie ra­
dzieckiego delegata przerywane było ciągłymi o- 
klaskami.

W toku dalszych obrad kongres Zw. Zawodo­
wych uchwali, przez aklamację wysłać do Gene 
ralissimusa Stalina depeszę treści następującej:

„Ginerslissimus Józef Stalin — Moskwa Kreml. 
Pierwszy Kongres Zjednoczpnych Związków Za- 
wodowych obradujących w odrodzonej Polsce w 
dniach 18—21 listopada 1945 przesyła Wam naj­
gorętsze pozdrowienia. Wielki wkląd narodów

Z w. Radzieckiego w rozgromieniu hord hitlerow- rK 
skich oraz w dzieje wyzwolenia Narodu Polskie­
go wzmocni i utrwali sojusz przyjazny między 
Polską i narodami Zw. Radzieckiego. Jća straży 
tej przyjaźni stać będzie zorganizowana klasa 
robotnicza Polski".

flasza ąospff

O kredyty dla kaplecłwa
Zakup towarów rozdzielczych w punktach 

odbioru odbywa się w ten sposób, ze kupiec 
posiadający sklep rozdzielczy musi wpłacac z gó­
ry należność za przewidywane do rozdziału'ar­
tykuły odbiór zaś tvch towarów następuje czę­
sto po’kilku tygodniach od momentu wpłacenia 
należności za towar.

W ten sposób kupcy szczególnie drobniejsi, 
i mniej zasobni znajdują się często w trudnej sy­
tuacji. Należałoby umożliwić kupiectwu uzy­
skiwanie kre.dytów gospodarczo uzasadnionych 
w instytucji finansowej (np. BanK Handlowy), 
która ma za zadanie opiekę nad tą gałęzią na­
szego życia.

Warszawa, (PAP). W trzecim dniu obrad 
toczyła się dyskusja nad referatem sekret. Wita- 
szewskiego. Cały szereg mówców poruszał sprawy 
związane z naszym życiem gospodarczym. Szczegól­
nie silne było przemówienie przedstawiciela Wro-
„_awia. Jako ostatni mówca odpowiadał na poru- _____ ____
szare w dyskusji tematy sekr. Witaszewski, który i wa™0 *w październiku około 50 000 kg wyrobów 
wo.7h.rI nasterr-is zebranvch do ucaczema icdnom:-; .........., _ i ZOO eWuk nnnn samochodo-wezwał następHs zebranych do uczczenia jednom 
nutowym milczeniem ofiar, które zginęły z rąk NSZ.

Wojwóda jwziitósks w
W dniu 54 listopada br. zawitał do naszego wra­

sta włodarz ziemi wielkopolskiej, wojewoda dr 
Widy-Wirski. który przemawia! na zgromadzeniu 
obywatelskim w szczelnie wypełnionej sali 
..Strzelnicy". Powitał eb. Wojewodo przez-. 
Miejskiej Rady Narodowej, ob. Kawicki. W prze­
mówieniu swym dr Widy-Wirski naświetlił li­
nię wytyczną polityki Rządu 'ednośoi Narodowej, 
wykazując, 'że w obecnych warunkach jest ona 
jedynie racjonalna. „My masimy rządzić w myśl 
zasad demokratycznych, toteż nie możemy stoso- 
sować reglamentacji, a tylko opierać sią na wyro­
bieniu obywatelskim, na zrozumieniu obowiąz­
ków, przez państwo nakładanych. Mimo, iż je­
szcze odczuwa się braki, jednak poprawa jret 
znaczna i stale postępuje naprzód. Inteligent, 
robotnik, chłop w zgodnym wysiłku popierają 
politykę gospodarczą Rządu. Polityka ta jest 
odmienna niż w innych państwach, dwutorowa. 
Z jednej strony utrzymywane są ceny sztywne, 
z drugiej wolny handel. Chłop świadczenia rze­

czowe odda j* miastu, a. resztę może sprzedać po 
cenach wolno-rynkowych. Ta dwutorowość stwa­
rza dyferencję cen, ale wzrost produkcji przemy­
słowej doprowadzi powoli do ustabilizowania 
jsrojforcwjnego cen i płac." W zakończeniu wyra- 
ził ob. Wojewoda radość z dobrego stanu gospo­
darki na terenie powiatu krotoszyńskiego i za­
apelował do obywateli, by jeszcze pilniej trwali 
w zgodnym wysiłku nad podniesieniem państwa 
i jego odbudową. Okrzykiem na cześć Najjaśniej­
szej Rzeczypospolitej Polskiej i Rządu Jedności 
Narodowej zakończył ob. Wojewoda swe na­
gradzane oklaskami przemówienie.

Po zebraniu obywatelskim, ob. Wojewoda uda, 
się do gmachu starostwa, gdzie ob. starosta Bo­
no'-, "ki przedstawi! wszystkich swych współpraco­
wników, ora.k wszystkich kierowników życia po­
litycznego i gospodarczego miasta Krotoszyna. 
Do zebranych przemówi! krótko ob. Wojewoda, 
zachęcających do wytrwałej pracy nad odbudową 
Ojczyzny. (sk)

UriwHcmieme oSowm w Zdstsmda
W dniu 14 listopada br. odbyła się w cukrowni 

Zduny, pow. krotoszyńskiego podniosła uroczy­
stość,połączona z poświęceniem fabryki. W uro­
czystościach wzięli udział przedstawiciele władz 
wojewódzkich, powiatowych ze starostą Bę- 
nowskim, przedstawiciele pastyj politycznych, 
organizacyj społecznych, dyrekcja i rada zało­
gowa oraz wszyscy pracownicy cukrowni. Pc 
uroczystościach poświecenia, uczestnicy udali się 
pochodem do „Domu Katolickiego", gdzie odbyła 
się akademia. Otwarcia akademii dokonał ob. 
dyr. Byszewski, witając przedstawicieli władz,-or­
ganizacyj i pracowników. W przemówieniu swym 
wstępnym podkreślił, że dzięki wysiłkom i twar­
dej pracy robotnika, zdewastowana przez oku­
panta fabryka, może rozpocząć normalną swą pra­
cę — produkcję cukru. Ob. mgr Myślióski w 
swvm przemówieniu nakreśli! historię cukrowni 
i w” gorących słowach podziękował załodze fabry­
ki za wytrwałość w odbudowie tej ważnej pla­
cówki gospodarczej. Przemawiali poza tym przed­
stawiciel przemysłu cukrowniczego z Poznania, ob. 
dyr. Kokclłi, w imieniu Wojewody poznańskiego

oh. naczelnik Nowicki, oraz przewodniczący Ra­
dy Zakładowej oh. Skrzypczak. Ob. Skrzypczak 
zapewni! wszystkich, że robotnik zduński swą 
pracą przyczyni się do tego, aby wyprodukować 
jak najwięcej cukru, którego społeczeństwu, a 
zwłaszcza naszym dzieciom tak bardzo potrzeba.

W części artystycznej, wielce urozmaiconej, 
wystąpił chór robotniczy fabryki i orkiestra, któ­
re wykonały szereg pieśni ludowych. Piękne de­
klamacje i tańce narodowe złożyły się na całość. 
Akademię zakończono odśpiewaniem „Boże, coś 
Polskę".

W godzinach-popołudniowych przybył do Zdun 
ob. wojewoda dr Widy-Wirski, serdecznie wi­
tany przez przedstawicieli władz, organizacyj po.- 
lityeznych i społecznych, dyrekcję oraz radę 
zakładową.

Obyw.'Wojewoda żywo zainteresował się spra­
wnym uruchomieniem cukrowni zamienionej 
przez okupanta na fabrykę sztucznego kauczuku, 
i wyraził uznanie dla pionierów tej instytucji.

(sk)

Walka z plagą bandytyzmu

Ksiądz — renegat
Sąd grodzki w Toruniu rozpatrywał niedawno 

wniosek o rehabilitacię yolksdeutscha drugiej 
grupy księdza dra Franciszka Maaihey'a, b. za 
stępcy dziekana miasta Torunia. Ksiądz M.an 
fhey uzasadniał przyjęcie obywatelstwa niemie­
ckiego namową wyższych urzędników niemieckich 
z którymi stykał się urzędowo i prywatnie.

Sąd grodzki odrzucił po długiej naradzie wnio­
sek ks. Manthey'a i zasądził go na umieszcze­
nie w obozie pracy przymusowej na czas nieozna­
czony z równoczesnym pozbawieniem go praw pu 
blicznych i obywatelskich praw honorowych.

W motywach wyroku sąd rehabilitacyjny pod­
kreślił stanowisko doktora filozofii i profesora 

, teologii, księdza Manthey'a, jakie ten zajmował 
wśród duchowieństwa miasta Torunia.

Sąd rehabilitacyjny podniósł, że wysokie sta­
nowisko, jakie zajmował ks. Manthey, nakładało 
nań szczególne obowiązki wobec Polaków i pol­
skości. , . , ,

Sąd przyjął, że o iie ogólny i indywidualny 
przymus, stosowany przez okupanta na terenie 
Pomorza, wystarczy do rehabilitacji przeciętne­
go obywatela, to od osób na stanowiskach eks 
ponowanych wymagać należy większego kartu
ducha. . ..i.

Niezależnie od sprawy rehabilitacyinej był ks. 
Manthey peprzednio aresztowany pod zarzutem 
zdrady narodu z art 106 k. k. Prokuratura sądi 
okręgowego zwolniła go jednak z aresztu do czasu 
rozprawy rehabiłitacvin©i dla umożliwienia mu 
zebrania materiału obronnego.

Ks. dr Manthey został odstawiony z gmachu 
sądu do obozu pracy przymusowej. ,

Wojskowy Sąd Okręg# Poznańskiego roz­
patrzy w .przyszłym tygodniu na sesji wyjazdo­
wej w Bydgoszczy sprawę oskarżonego Wiśniew­
skiego Józefa z Fabianki, pow. Lipno,'oraz dzie­
sięciu jego towarzyszy, którzy zorganizowali s'ę 
w grupę akowską pod nazwą „Banda Tarzana ’ 
i przez szereg miesięcy byli postrachem powiatu, 
lipnowskiego.

Banda ta uzbrojona w karabiny, automaty i re 
wołwery, dokonała szeregu zbrojnych napadów — 
między innymi na gorzelnię w Grochowalsku, ra­
bując 500 litrów spirytusu, na cukrownię w-Cheł- 
micy, pow. Lipno, rabując 30 worków cukru, we 
wsi Lachocun zabierając krowy i świnie na szkodę 
okolicznych gospodarzy. — Na tle podziału łu­
pów i wzaiemnvch intryg w łonie samej bandy 
w nocy z dnia 23 na 24 września 45, wylosowani 
bandyci strzałami z rewolweru zabili herszta ban­
dy „Tarzana" i obierając nowego przywódcę 
Spryszyńskiego Zbigniewa w dalszym ciągu do­

„Stomil” podwyźssył wydajność pracy 

W fabryce „Stomil" w Poznaniu wyproduko-

konywali rentownych rozbojów na cukrownię, go­
rzelnię oraz gospodarzy.

Ciekawy ten proces, znamienny dla zdegenero- 
wanej wypadkami wojennymi młodzieży i stano­
wiący przestrogę z jaką rezerwą i ostrożnością 
należy podchodzić do tak zwanej „młodzieży po- 
litykującej* spod znaku A. K„ odbędzie się przed 
publicznością bydgoską już w następnym ty­
godniu.

Akt oskarżenia zarzuca „Bandzie Tarzana" 
około 12 rabunków na spokojnych rolnikach po­
wiatu lipnowskiego.

Powyższy proces odsłoni wartość moralną róż­
nych grup dywersyjnych spod znaku A. K. i 
N. S. Z., którzy zamiast poświęcić swe siły dla 
odbudowy, naszego Narodu, starają się napadami 
rabunkowymi i grabieżami sparaliżować wysiłki 
Rządu Jedności Narodowej 4° utrwalenia na­
szych granic na Odrze i Nisie i chcą naszych 
rodaków tułających się na obczyźnie odstraszyć 
przed powrotem do Ojczyzny.

Wicekonsułat polski w Antwerpii •
Bruksela (PAP). Wicekonsułat Polski w 

Antwerpii został przejęty przez władzę Tym­
czasowego Rządu Jedności Narodowej i na nowo 
funkcjonuje.

Wybory w Portugalii
Paryż (PAP). Agencja Reutera donosi z Lizbo­

ny, że zdaniem portugalskiego Ministra Spraw 
Wewnętrznych od 55 do 60% wyborców w stolicy 
i całym kraju głosowało za drem Salazarem i jego 
ustrojem.

Wybory w Bułgarii
Moskwa (PAP). Agencja TASS donosi z 

Sofii, że w Bułgarii odbyły się wybory do zgro­
madzenia ludowego we wzorowym porządku. Na 
pierwszym miejscu listy frontu ludowego stoi 
Dvmitrow W stolicy i na prowincji zgłoszono 
również 2 listy opozycyjne. Odezwa Pietkowa do 
rolników, aby wycofali swe nazwiska z listy 
frontu ludowego, nie odniosła skutku. W wielu 
miejscowościach glosowanie skończyło się o 
godz. 11 rano. Procent głosujących był bardzo 
duży.

Odmrożenie kapitałów belgijskich
Londyn, (BBC). Minister skarbu Stanów Zje­

dnoczonych oświadczył, że wkłady belgijskie w 
wysokości 190 mil. funtów szterlingów ulegną 
odmrożeniu.

flotowych, z czego 1 320 sztuk opon samochodo­
wych i 1960 dętek, 15 000 sztuk opon rowero­
wych i tyleż dętek oraz 4 400 kg pasów klino­
wych i artykułów technicznych formowych. Wy­
dajność pracy w stosunku do września wzrosła 
o 20%. W fabryce zatrudnionych jest 534 pra­
cowników.

Uruchomienie betoaiarni w Pozasalu
W Poznaniu została odbudowana i urucho­

miona betóniarnia mechaniczna „Sta.rołęka' o 
wysokiej zdolności produkcyjnej. Betóniarnia 
mechaniczna w Poznaniu posiada m, in. parmki, 
w których może przyśpieszyć wiązanie i twar­
dnienie betonu za pomocą wysokiej temperatury.

Ruszyła Raj większa cukrowała
Ostatnio ruszyła w Chełmie największa cu­

krownia w Polsce. Cukrownia nie zamierza 
ograniczyć się wyłuczn e do wytwarzania cukru. 
Projektuje się rozbudowę zakładu, który by 
umożliwił użytkowanie odpadków buraczanych, 
a więc utworzenie fabryki nawozów sztucznych 
dla celów plantacyjnych.

Od radzieckich władz wojskowych została 
przejęta cukrownia w Zagórzu, która została 
przekazana Zrzeszeniu Cukrowniczemu w Mal­
borku.

Przeszło 123 tys. roboteikftw - 
z,. .udała przemysł węglowy

Polski przeipysł węgłowy zatrudniał w swych 
kopalniach we wrześniu 128 215 robotników Oraz 
9846.pracowników umysłowych. Z tego 60,69/a 
pracowało pod ziemią. Największą liczbę za­
trudniały kopalnie Dąbrowskiego Zjednoczenia 
Węglowego (18 247). Poza tym w koksowniach, 
ęlekfrowniach, brykietowniach, zakładach prze­
mysłowych, ceramicznych, rolnych i-leśnych oraz 
dyrekcjach zatrudnionych było 14 820 robotni­
ków i 3 662 pracowników umysłowych. Łącznie 
przemysł węglowy zatrudniał we wrześniu 143 035 
robotników i 13 508 pracowników umysłowych.

(PAP)

Wydobycie węgla wzrosła o 18 pxoe.
Wydobycie węgla za pierwszą dekadę listopada 

br. wyniosło 956 6S8 ton. Przeciętnie dziennie 
wydobywano 119836 ton. W porównaniu do wy­
dobycia w październiku 108 742 ton, wzrost wy­
nosi ponad 10 procent.

■ 33 tysięcy ton żyta slayraego 
pożyczył nam Zwięzłej Radziecki

Biuro Akcji Siewnej komunikuje:
Rząd radziecki udzielił Polsce jako pożyczki 

30 tys. ton żyta siewnego z terminem zrwlotu po 
zbiorach 1946 roku.

Mmisterstwo Rolnictwa i Reform Rolnych roz­
dzieliło zboże następującym województwom: 
Śląsk Dolny 12 000 ton, Pomorze Zachodnie 
10 000 ton, Gdańsk 5000 ton, Ziemia Mazurska 
3000 ton.

Niewykorzystane zboże ozime przekazane bę­
dzie Ministerstwu Aprowizacji z tym, że mi­
nisterstwo wyda odpowiednią ilość zboża jarego 
do siewów wiosennych na terenach zachodnich.

383 traktorów dla Ziemi Lubuskiej
Dla Ziemi Lubuskiej przydzielono z transpor­

tów UNRRY 309 traktorów. Otrzymany przy­
dział nafty umożliwi im pracę na dwie zmiany.

Z procesu w Dachau
Dachau (chsł, wł.)-. Na posiedzeniu sądowym 

w Dachau zeznawał komunista niemiecki Rudólf 
Wolf, były więzień niemiecki w Dachau. Opisał cn 
dokładnie „marsz śmierci" więźniów w chwili gdy 
do obozu zbliżała się 7-ma arnra amerykańska. 
Podczas tego marszu zginęło 600—800 ,więźniów. 
Następnie Wolf opowiadał o tym jak SS-mani do­
prowadzili do śmierci 8—10 tys. ludzi w zimie 
1944/45 r„ kiedy to w obozie panował tyfus, 2 tys. 
500 więźniów mieszkało w pomieszczeniach obli­
czonych na 600—1090 ludzi. Następnie zeznawał 
Helmuth Breiding, niemiecki Żyd, który mówił 
o wysyłce Żydów do Oświęcimia.

Zniszczenia ładzi podwodnych
Londyn, (PAP). W przyszłym tygodniu ma­

rynarka angielska ma dokonać zniszczenia 120 
lodzi podwodnych niemieckiej floty. Łodzie będą 
zniszczone za pomocą skombinowanych ataków 
lotnictwa morskiego, łodzi podwodnych i okrę­
tów wyposażonych w nową broń. Akcja ta odbę­
dzie się w pobliżu brzegów Szkocji i Irlandii w 
warunkach podobnych do warunków wojennych. 
W kwietniu przyszłego roku Amerykanie w po­
dobny sposób zniszczą na Pacyfiku 40 liniowych 
okrętów japońskiej floty. Fachowcy twierdzą, że 
akcja niszczenia niemieckiej i japońskiej- tloty 
potrwa 2 miesiące i że wszystkie lodzie podwod­
ne w liczbie 138, które znajdują się obecnie w 
Loch Rynan i Lac Foyle będą zniszczone.

6 5£8 beczek śledzi dla Polski ,
Z portu norweskiego Bergen wypłynął do Pol­

ski States: „Kong Bjoern" z ładunkiem 6 500 be­
czek śledzi. (PAP)

mi$ć więcej szczepionek
Państwowe Zakłady’ Produkcji Szczepionek w 

Krakowie zwiększają w' szybkim tempie swą 
wytwórczość. Na ogólnopolskim zjeździę dele­
gatów Państwowych Zakładów Produkcji Szcze­
pionek ustalono, że filia krakowska, oprócz nor­
malnej swej produkcji szczepionek przeciw- 
epidcmicznych, wytwarzać będzie tuberkuljnę.

(PAP)
Ochrona skarbowa skonfiskowała 

towary wartości 233 milionów
W -okresie trzymiesięcznym Główny Inspektor 

Ochrony Skarbowej skonfiskował 20 ton tytoą 
niu (surówki) i około 4 milionów sztuk papie­
rosów pochodzących z przemytu — ogólnej war­
tości 19 milionów złotych. W tym samym czasie 
zlikwidowano 813 dużych potajemnych gorzelni 
i rektyfikacji , konfiskując 60 tys. litrów „bim­
bru" na sumę 20 milionów złotych. Ujawniono 
również niezgłoszone mienie poniemieckie na su­
mę 190 milionów zł. Obcych walut skonfisko­
wano ogółem na sumę 5,5 miliona zł. Jeśli cho­
dzi o przestępstwa w. podatkach bezpośrednich, 
wykryto — 40 milionów złotych. Ogólnie w tym 
okresie, wliczając szereg innych pozycyj, wynik 
działalności Ochrony Skarbowej na rzecz Skarbu 
Państwa wyraża się kwotą 280 milionów zł.
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Wartość życia
(Fragment ze znajdującej się w druku:I 

książki, zawierającej wspomnienia dzienni­
karza z trzyletniego pobytu w hitlerowskich ! 
obozach koncentracyjnych. Książka nosi ty- j

‘ tui „Prawda oskarża Niemcy hitlerowskie"). I
....Tak mało warte było życie więźniów w ocźach ; 

SS-manów, świadczyć mogą poniższe fakty.
Wyżsi oficerowie SS, wchodzący w skład ko- | 

mend hitlerowskich obozów koncentracyjnych. ' 
był to specyficzny typ ludzi. Że były to w ogóle : 
jednostki ^degenerowane, dla których znęcanie się 
nad bezbronnymi i słabszymi, było czymś tak 
powszednim, jak dla innych chleb z masłem, o 
tym wiadomo już powszechnie. Ludzie normalni, 
zdrowi nie dotarliby w najskrytszych swych my­
ślach i snach do tego dna barbarzyństwa i okru­
cieństwa, które dia tychże SS-manów staaowiło 
— normalne życie codzienne.

Ale mnie chodzi tutaj o coś innego. Chcę mia­
nowicie stwierdzić, ż<* ei właśnie SS-mani, stano­
wiący kierownictwo obozów koncentracyjnych, 
to byli — oprócz wszystkiego innego — najwię­
ksi tchórze, jakich świat widział. Chcieli oni za 
wszelką cenę uniknąć możliwości pójścia na 
front... nie chcieli pójść na front, bo tam, w ko­
mendzie obozu koncentracyjnego urządzili już so­
bie tak wygodne życie prywatne, że lepszego nie 
miał na pewno inikt z przeciętnych i nawet nie­
przeciętnych Niemców, nie tylko podczas wojny, 
ale i przedtem, w czasie pokoju.

SS-mani, wchodzący w skład komendy obozu 
(Guzen), pili wódkę systematycznie, a właściwie 
nie tylko wódkę, ale i najprzedniejsze likiery. 
Orgie, przez nich urządzane, pomimo całkowitego 
odcięcia ich życia prywatnego od obozu, w taki 
czy inny sposób docierały do wiadomości wię­
źniów. Lecz skąd brała się wódka? Trzeba było 
za nią wszakże — płacić, a skąd.brać pieniądze? 
Skąd, jeśli nie z obozu!

Oczywista, pieniędzy nikt z więźniów nie miał, 
z tych gestapo ograbiło już każdego podczas jego 
pobytu w więzieniu. Ale — byli przecież w obo­
zie tacy więźniowie, którzy mieli jeszcze złoto 
w postaci — złotych zębów. To złoto należało 
jeszcze „wydostać". Jak to zrobić?

Na to wynaleziono prosty sposób: przy rejestro­
waniu „cugangów", a więc tych, którzy świeżo 
przybyli do. obozu, każdy z nich otrzymywał swą 
kartotekę. Wprowadzono w niej specjalną ru­
brykę: „znaki szczególne", w której zaznaczano, 
czy więzień posiada w swym uzębieniu złoto czy 
to w postaci złotego zęba czy koronki czy wresz­
cie w innej formie.

W momencie, kiedy komendant obozu czy któ­
ryś z jego „pomagierów" potrzebował pilnie zło­
ta, przychodził po prostu do kancelarii obozowej 
(„Lagersehreibstube") i — wybierał sobie z kar­
toteki te karty, gdzie zaznaczone było, iż wię­
zień ma w uzębieniu swym złoto. Więźniów tych 
komendant nakazywał wyszukać, bez względu na

1 * Konkurs
chórów i orkiestr rohotalczych

Centralny Robotniczy Dom Kultury T.U.R. 
w Łodzi wespół z Rozgłośnią Polskiego Radia 
w Łodzi Organizuje konkurs robotniczych zespo­
łów Chóralnych i muzycznych z całej Polski, 
który to konkurs odbędzie się przed mikrofo­
nami Polskiego Radia. Do konkursu mogą sta­
wać -wszystkie chóry i orkiestry robotnicze, w 
których poza dyrygentem nikt z uczestników ze­
społu nie jest muzykiem zawodowym. A wice 
konkurs przeznaczony jest tylko dla zespołów 
amatorskich. Każdy chór, każda orkiestra sta­
jąca do konkursu będzie musiała wykonać przed 
mikrofonem dwa utwory, jeden dowolnie wy­
brany przez zespół, oraz drugi utwór wspólny 
dla wszystkich zespołów, który zostanie wybra­
ny i dostarczony zespołom zgłoszonym do kon­
kursu przez organizatorów konkursu. Dla zespo­
łów chóralnych przeznacza się na obydwa utwo­
ry czas 3 do 4 minut, zaś dla zespołów orkie- 
stralnycb najwyżej 4 do 6 minut.

Zespoły zamierzające wziąć udział w konkur­
sie muszą nadesłać odpowiednie zgłoszenia po­
dające: Nazwę instytucji, przy której zespól 
istnieje, dokładny adres-zespołu, określenie ro­
dzaju zespołu (ilościowy, wzgl. z jakich instru­
mentów złożony) nazwisko dyrygenta, jego datę 
urodzenia i adres, oraz imienny wykaz uczestni­
ków zespołu z datami urodzenia i adresami. Zgło­
szenia te należy nadsyłać do Centralnego Robo­
tniczego Domu Kultury, Łódź — Piotrkowska 243 
najdalej do końca grudnia 1945 r. Sam konkurs 
rozpocznie się 10 kwietnia 1946 r. i będzie skła­
dał się z dwóch części Pierwszej eliminacyjnej, 
polegającej na kolejnych występach zespołów 
konkursowych przed mikrofonami radiowymi z 
tym, że wvstępy te będą miały miejsce w czasie 
od 10 do 20 kwietnia 1946. a ocćn eliminacyjnych 
będzie dokonywała komisja konkursowa w Łodzi, 
złożona z przedstawicieli Polskiego Radia, C. K. 
ty. K. — T U. R„ Zw. Zaw. Muzyków, L. I. Mu, 
Związków Zawodowych, OM-T. U R„ Z. W. M- 
Komisja eliminacyjna wybierze z uczestniczących 
w konkursie zespołów 10 najlepszych orkiestr 
i chórów, które zostaną dopuszczone do, kon­
kursu ostatecznego, przewidzianego na dzień 1-go 
maja 1946 przed mikrofonem P. R. w Łodzi, 
w którym to konkursie rolę komisji konkurso 
wej spełnią- wszyscy radiosłuchacze, wybierając 
drogą głosowania korespondencyjnego trzy naj­
lepsze orkiesfry robotnicze. Wszystkie zespoły 
uczestniczące w konkursie dostaną dyplomy pa­
miątkowe, zaś zwycięzcy konkursu otrzymają 
piękne nagrody w postaci radioodbiorników ortfz 
materiałów nutowych czy instrumentów muzy­
cznych Niezależnie od tego zespoły uczestni­
czące w konkursie będą później zapraszane do 
udziału w audycjach radiowych robotniczych.

Celem konkursu jest nie tylko wyszukanie sto­
jących na odpowiednim poziomie artystycznymi 
zespołów muzycznych i wokalnych, ale przede 
wszvstkim ocena i wyróżnienie wysiłku społe- 
cznó-organizacyjnego w kierunku pracy artysty­
cznej.

to w jakich oddziałach pracują, i — odstawić ich 
na ,-zewir" (szpital obozowy), gdzie — stwierdzał 
to zupełnie niedwuznaczni* — należy dać im 
„szprycę" (śmiertelny zastrzyk benzyny w serca) 
Złoto — należy odstawić do r ;k komendant*.

W latach 1940 do 1942 komendantem obozu w 
Guzen był SS ob-esstur.mbannftikrer, niejaki 
Chmielewski, podobno vofissdptitsch, rodem z 
Łodzi, który — wiii:;ąe mnóstwo trupów, zwożo­
nych na taczkach p-.z.ez oddziały robocze przy 
zejściu z pracy — potrafił śssirć się rechotliwie, 
do rozpuk'# i krzyczeć radośnie: „Ha ha ha, so Mel 
Leichen, w viel Leichen." („Ha ha ba, tyle tru­
pów, tyle trupów.").

Nie było -więc niczym dziwnym, że dla nieb, dla 
SS-manów, życie więźnia nie było więcej warte, 
niż — pół fruną złota, które więzień miał przy 
uzębieniu.

...Podobnymi' „łowcami złota", iak oficerowie 
SS, byli wśród więźniów Parnych — „kapowie", 
Niemcy. Złoto byłe im potrzebne, podobnie, jak 
SS-manom. na birbrutki, pijatykę, na przegry­
wanie w karty, « wreszcie ola dziewek, stanowią­
cych tzw. PHF obeswwy, zzyłi po prostu — bur­
del. Dziewczyn tych było sześć do ośmiu. Miały 
one „wystarczyć" ar, obóz, złożony z — dwudzie­
stu tysięcy więźniów. Najczęstszymi ich gośćmi

Prace Instytutu Zachodniego
Działalność Instytutu Zrecodnlego rozwija się 

planowo, obejmując szereg dziedzin badawczych 
systematycznie uprawianych.

Podjęła pracę- sekcja prehistoryczna, która w 
tej chwili rozpoczęła, wykopaliska na grodzisku 
położonym nad jeziorem Łoniswskim w pow. lesz­
czyńskim. Stwierdzono, że gród zbudowano na 
dawnej wyspie w wieku VUl/fX po Chr. Natra- 
fióno na ślady wału obronnego, zbudowanego z 
drzewa, ziemi i kamieni oraz na paleniska kilku 
domów. Grody tak:e znajdują się 'icznie na zie­
miach zajmowanych ongiś przez Słowian. Prace 
nad wykopaliskami prowadzi dr Zdzisław Ra- 
jewśki.

W miejscowości Osieczna, w której Instytut o- 
trzymał na użytkowanie dawny pałac niemiecki 
rodziny Heydebrand u. d. Łase, rozpocznie się 
25 bm. „Kurs Zachodni"* przeznaczony dla nau­
czycielstwa ze Śląska Dolnego. Ziemi Lubuskiej 
i Pomorza Zachodniego. Jesrt to pierwszy z kur­
sów, które instytut dla pogłębienia znajomości 
problematyki zachodniej zamierza urządzać w O- 
siecznej. Uczestnicy kursu będę mogli oczywiście 
zapoznać się z pracami wykopaliskowymi, co wa­
żne jest z tego względu, ponieważ polska prze­
szłość ziem zachodnich mieści się głównie w zie­
mi. Kierowmctwo kursu spoczywa w rękach dr. 
M. Kiełczewskiej.

Dużą wagę przykłada Instytut do prac sekcji 
dokumentacyjnej. Sekcja ta szerzy świadomość 
potrzeby zabezpieczenia dokumentów pozosta­
wionych przez Niemców, inwentaryzuje i zbiera 
dokumenty i materiały oraz te dokumenty publi­
kuje. W dniach najbliższych ukaże się pierwszy^ 
tom wydawnictwa pt. „Documenta occupatione 
teutonicae". Tom ten zobrazuje na podstawie 
tajnych źródeł niemieckich nędzę robotnika pol­
skiego na Śląsku. Rewelacyjność tego wydawnic­
twa polega na dobrowjnym i wyraźnym przyzna­
niu sie Niemców do zbrodni popełnionych pod­
czas tej wojny. Nie jest obojętne, że wydawnic­
two ukaże się równocześnie z rozpoczęciem pro­
cesu w Norymberdze. Jako tom drugi przewidzia­
ne sa materiały do zbrodni niemieckiej, popełnio­
nej na Warszawie w r. 1944. Kierownikiem sekcji 
dokumentacyjnej jest dr K. M. Pospieszalski.

Równolegle z sekcją prehistoryczną i doku­
mentacyjną działa sekcja onoroastyczńa.,Sekcja 
ta ukończyła pracę nad onomastyką Ziemi Lubu­
skiej, walnie posunęła naprzód prace nad osta­
tecznym ustaleniem onomastyki na Pomorzu Za­
chodnim. Sekcją tą kieruje prof. Mik. Rudnicki. 
Równolegle z tym przewidywane jest kontynuo­
wanie „Atlasu nazw geograficznych Słowiańszczy­
zny zachndoiej" w opracowaniu ks. Kozierow-

UniwePsytediie kursy wstępne
otwierają drogę do najwyższych stopni wykształcenia

Już od 1 łipca br. istnieją przy Kuratoriach 
O. S. Państwowe Komisje WerylikaCyjnO-Kwali-, 
fikacyjne, których zadaniem, według rozporzą­
dzenia Ministerstwa Oświaty jest wypełnienie 
ogromnych luk wśród kształcącej się młodzieży, 
brutalnie tępionej przez niemieckich barba­
rzyńców.

Władze państwowe chcą wciągnąć w szeregi 
studiujących i osiągających najwyższy stopień 
wykształcenia najszersze warstwy społeczeństwa. 
Chcą uprzystępnić studia zwłaszcza . tej mło­
dzieży, która z przyczyn społecznych i gospodar­
czych nie rńogła się uczyć systematycznie i osią­
gnąć maksimum wiedzy, by potem swe zdolno­
ści i talenty oddawać na pożytek i dobro społe­
czeństwa. Wśród ciężkiej walki o chleb codzien­
ny zatracały się nieraz wybitne uzdolnienia 
z krzywdą jednostek i niepowetowaną stratą 
Ogółu.

Temu mają zapobiec przez Ministerstwo Oświa­
ty utworzone specjalne kursy wstępne przy szko­
łach wyższych, które młodzież chętną i rzetelną 
w pracy, o'wysokiej moralności społecznej, zdol­
ną i z pełnym poczuciem odpowiedzialności za 
swą pracę — po egzaminie przed Komisją Wery- 
fikacyjno-Kwalifikacyjną — przygotują do 
normalnych studiów uniwersyteckich i w ten spo­
sób umożliwią wszystkim, a więc i samoukom 
osiągnięcie stopnia wiedzy i umiejętności, po­
trzebnych w przyszłości do kierowania sprawami 
życia społecznego.

W ten sposób dokonywa się powszechna de­
mokratyzacja wiedzy w jak najlepszym rozu­
mieniu ku dobru całego-narodu, wszystkich jego 
warstw, a więc i mas ludowych i pracujących 
w ośrodkach miejskich.

Wojna dopełniła krzywdy mas pracujących

pół grama z.
byli Niemcy, kapowie, Nokowi i w ogóle ta kasta, 
którą określano zawsze mianem „prominentów" 
obozowych.

Kapowie jednak czy blokowi Niemcy, należący 
do sekty „łowców zicta" wykonywali swój proce­
der nieco Inaczej, niż oficerowie SS. Jeżeli miano­
wicie zauważyli oni s, kogoś złoto w trzebieniu, 
ściągali, go do «w«a oddziału roboczego, wzglę­
dnie na swój blok, i — przy nadarzającej się 
okazji — w taki czy inny sposób uśmiercali go. 
Pod tym względem „specem" był przez długi czas 
blokowy Nłenfec z bloku 31-ego. Blok ten miał 
ogólnie ustaloną już reputację „bloku śmierci". 
Należał on do bloków szpitalnych obozu, a znaj­
do w»'i s>ę w nim chorzy na btogunkę, gruźlicę 
i ciężkie choroby serca. Blokowy nie „patyczko­
wał się" ze swymi chorymi: chorym na biegunkę 
nie dawał w ogóle jedzenia, tak że byli „gotowi" 
w ciągu dwóch, trzech dni, a chorych na gruźlicę
czy na serce wysyłał na tamten świat, dajac mc : zawdzięczenia fenomenalne wprost ożywienie życia 
po prostu śmiertelny zastrzyk w serce czyli tw., towarzyskiego, gdyż, w jednym mieszkaniu żyje 
.szprycę". Cóż znaczyło dla niego wyprawić nafi obecnie więcej osób aniżeli dawniej w całej ka- 
drugi świat jednego czy dwóch łudzi więcej? Je- i mienicy Dochodzimy przez to do pożądanego zbli- 
zełi upatrzył sobie kogoś, kto miał coś ze złots : żenią się. Obywatele mają więcej okazji do wza- 
w uzębieniu, dawał mu po prostu „szprycę od 1
razu, nie interesując się jego stanem zdrowotnym, 
i — uważał sprawę za załatwioną...

jemnego poznania, rozumienia i' pokochania. Nie 
cierpi na tym sten ogólnej higieny, zdrowotności 
i moralności. Dzierżawy są znacznie niższe a przy 
gazomierzach i licznikach elektrycznych toczą się 
obecnie ożywione i ciekawe dyskusje.

Do zadań Kontisyj Mieszkaniowych należy 
Sprzede wszystkim „zajmowanie" mieszkań już za- 

skiego. Redą to mapy o charakterze historyczno-1 jętych, stwierdzanie, że mieszkania są za obszerne, 
geograficznym, obrazujące na tle' mapy fizycznej ■ niedostatecznie wykorzystane i czy zajęte zostały 
zasiedlenie słowiańskie. Geograficzne wykonanie prZez lokatorów nieprawnie. Ponadto Komisje tru- 
mnp spoczywa w rękach sekcji geograhczno-de- dnią się przyjmowaniem wniosków o przyznanie 
orograficznej, kierowanej przez dr. M. Kiełczew- mieszkań kupionych, wyszabrowanych i odremon- 
ską. , ! towanych na własny koszt. Osoby naiwne składają

Sekcja etnograficzna, pozostająca pod kierun-1 pOjm:a „ przydzielenie im mieszkania. Za każdy 
kiera dr Bożeny Stelmachowskiej rozpoczęła V™" wniosek trzeba zapłacić 30 złotych. Podań wfiły- 
cę nad inwentaryzacją i zabezpieczeniem e‘e‘I „ę/o jaź tak dużo, że za uzyskane opłaty można- 
mentów ku,tury ludowej. ! wybudować co najmniej dwie kamienice

Sekcja gospodarcza kierowana przez dra Jana j wyT!~Gnt<)wai luzilt podniszczonych. Ale ze-
Zdzrtowieck.ego podjęła inwentaryzację materia-jfc ; przeznaczone są na całkiem inne cele
'O\dut>'CtKt^'hZyC’a^°S'T^^CZe^nLZ“e,nX i - prawdopodobne na wydanie historycznego 
zachodmcb. Przy czym Instytut wychodzi d P 0 Jal(y
/euta, ze me jest istotne zestawianie tego, co ist- .
nialo w r. 1939, ale że należy zdać sobie sprawę i I ■ T,,rnnv
z tego, co faktycznie posiadamy oraz z możliwo- Jest możliwem, że razem z przydziałami UNRRr 
ści i obowiązków, jakie w dziedzinie gospodar- ' nadejdą z Ameryki również domki składane. Po 
czej otwierają sie przed nami. I złożeniu ich odbywać się będzie przydział mie-

Dział wydawniczy kierowany przez mgr. Kiry- , szkań za pośredmetwem kart żywnościowych. Na 
ła Sosnow skiego zamknął drugie półrocze swojej ; picneszą kategorię — pokój z kuchnią, na drugą 
pracy 15 pozyęjami o łącznym nakładzie ICO tys. i— pokój bez kuchni, a na trzecią — kuchnia bez 
egzemplarzy. Cyfry te nie obejmują „Przeglądu pokoju. Gdyby domki nie nadeszły, przydział 
Zachodniego", redagowanego przez dyrektora In-! jBieaiicsń nastąpi natychmiast po całkowitym od- 
stytutu, prof. Z. Wojciechowskiego. Świeżo opu-' budowaniu Poznania.
ścila prasę książka dra Zdzisława Kaczmarczyka 
pt. „Kolonizacja niemiecka na wschód od Odry".
Do końca br. ukaią się jeszcze następujące pra­
ce: prof. Tadeusz Lehr-Spławiński pt. „O pocho­
dzeniu i praojczyźnie Słowian", dra K. M. Posnie- 
szalskiego .„Stanowisko pratone narodu polskiego 
pod okupacją niemiecką na ziemiach „przyłączo­
nych", dra Józefa Mitkowskiego pt. „Pomorze Za­
chodnie w stosunku do Polski", „Słownik polskich 
nazw nr'ej«cowych w Prusach.Wschodnich", opra­
cowany przez W, Chojnackiego, przejrzany przez 
prof. Jana Otrębskiego, oraz oparta na tym słow­
niku komunikacyjno-administracyjna mapa Prus 
Wschodnich. Z serii wydawnictw popularnych 
ukaże się broszura prof. Józefa Widajewicza pt.
„Niemcy w stosunku do Słowdan połabskich". Na 
ukończeniu'jest druk zeszytu 4—5 „Przeglądu Za­
chodniego". Zeszyt 6, który ukaże się w grudniu, 
zamknie w sobie m. i. wykład Łużyczanina Naw- 
ki, wygłoszony w Poznaniu w dniu 16 bm„ i wspo­
mnienia o seniorach nauki polskiej w Poznaniu: 
śp. proL Pawłowskim, i śp. prof. Dembińskim.
Nadto w drugim wydaniu ukaże się w dniach naj­
bliższych praca dra Andrzeja Gródka i dra Marii 
Kiełczewskiej pt. „Odra-Nisa, najlepsza granica 
Polski".

Działalność Instytutu daje legitymację Pozna­
niowi jako ośrodkowi ruchu umysłowego związa­
nego z ziemiami zachodnimi.

Z. W.

i pozbawiła je możności nauki. Dzieci ludu, dzie­
ci zawodowej inteligencji, skazała na ciężką 
pracę fizyczną, zabijając w zarodku istotę na­
szego życia kulturalnego i państwowego. O nauce 
prywatnej w ramach tajnego nauczania nie mogli 
pomyśleć ci ,-.wydziedziczeni" — już to z braku 
środków materialnych, już to z powodu zniszcze­
nia wszelkich ośrodków oświaty pozaszkolnej 
i bibliotek. A potrzeba szybkiego wyszkolenia 
nowych kadr inteligencji jest sprawą chyba naj­
pilniejszą.

Wstępne kursy — jako podbudowa właściwych 
studiów uniwersyteckich — zostały zorganizo­
wane tak, aby każdy student mógł się przygoto­
wać do pracy zawodowej przy uwzględnieniu 
wykształcenia ogólnego. Przygotowują w kierun­
ku obranej gałęzi wiedzy i umożliwiają przynaj­
mniej częściowe odrobienie Opóźnienia z lat 
wojny. Dają wiec wszystkim chętnym do pracy, 
pilnym i zdolnym możliwość wyrównania zale­
głości i zachęcają do szlachetnego wyścigu 
w nauce.

Komisje zaś. które do tych kursów skierowują 
kandydatów, badają nie tylko zasób ich wiado­
mości, ale zarazem zdolności i stopień inteli 
gencji i zamiłowania do nauki, wybierając je­
dnostki społecznie dodatnie. Przyjętym na kurs 
wstępny przysługują wszystkie prawa studentów 
zwyczajnych.

Droga więc do wiedzy, do zdobycia najwyż­
szych nozycyj wśród twóreżej inteligencji zawo­
dowej stoi wolna dl* wszystkich chętnych, zdol­
nych i rzetelnych w pracy. Po bliższe informacje 
zgłaszać się należy w Państwowej Komisji Wery- 
fikacyjnó-Kwałifikaćyjnej przy Kuratorium 
Okręgu Szkolnego Poznańskiego w Poznaniu 
przy ul. Zwierzynieckiej 20.

Łudade bez mieszkania
Poznań jest jedynym miastem w Polsce, w któ­

rym wszystkie kwestie są rozwiązane. Nie mamy 
bolączek. Wszystko odbywa się według dokładnie 
przemyślanego planu, systematycznie i konse­
kwentnie, że aż w człowieka z ukontentowania 
dusza rośnie.

Najzawilsze problemy potrafimy rozwiązać w 
sposób genialnie prosty, a równocześnie najbardziej 
właściwy. Choćby laką kwestie mieszkaniową.

Z początku było trochę bałaganu, gdyż pewna 
liczba obywateli me miała mieszkania — lecz dzi­
siaj, dzięki owocnej działalności Kontisyj Mie­
szkaniowych wszyscy prawie mieszkańcy są już bez 
mieszkania. Gdzieniegdzie zdarzają się jeszcze wy­
jątki, lecz należy się spodziewać, że i te wkrótce 
znikną. Wszyscy mieszkać będziemy kąfem i to u 
siebie lub p. obcych — nikt nie będzie wiedzieć czy 
jest właścicielem, głównym tokaiorem, ounajemcą 
czy sublokatorem. Nareszcie wszyscy będą zrów­
nani w prawach.

Wysiłkom Komisyj Mieszkaniowych mamy do

Aby skutecznie zwalczać niedozwolony handel 
mieszkaniami zamieściły Komisje Mieszkaniowa w 
korytarzach swych urzędów estetyczne plakaciki z 
napisem „Handel mieszkaniami wzbroniony". Z 
całego miasta ciągną do Komisyj pielgrzymki han­
dlarzy aby sobie te cuda obejrzeć. Wkrótce jednak 
plakaty będą zdjęte a na ich miejscu wywiesi się 
nowe „Mieszkania już wyprzedane".

Dowodem niezwykłej popularności Komisyj 
Mieszkaniowych jest skrzynka zażaleń — bardzo 
podobna do skarbonki. Liczni interesenci wsuwają 
do niej ofiary pieniężne z prośbami do św. Anto­
niego o mieszkanie. Czasami niechlujni palacze 
wciskają do otworu niedopałki papierosów ale 
nigdy jeszcze nie sproianowano skrzynki — zaża­
leniem. Byłoby bardjo pożądane, aby skrzyneczkę 
umieścić w redakcji „Głosu Wielkopolskiego".

Największy kłopot mają Komisje Mieszkaniowe 
jeśli gdziekolwiek opróżni się jakieś mieszkanie. 
Nie wiadomo co z nim robić. Dotychczas radzono 
sobie w ten sposób, że pośpiesznie zawiązywano 
nowe stowarzyszenie lub Związek Zawodowy, któ­
ry zajął lokum na sekretarikt, świetlicę i bibliote­
kę. W przyszłości jednak trzeba będzie wymyśleć 
coś innego, gdyż poza Zw. Zawodowych Bezrobot­
nych — żadnych nowych organizacyj na terenie 
naszego miasta tworzyć się już nie będzie.

Dzięki społecznemu wyrobieniu — mieszkańcy 
Poznania doceniają wyspiki Komisyj Mieszkanio­
wych, zmierzające do wykorzenienia ze społeczeń­
stwa wybujałego indywidualizmu, przejawiającego 
się w niemoralnej i .niedemokratycznej1 chęci po­
siadania własnego mieszaania. Urzędnicy Komisyj 
mogą być dla podobnych obywateli najlepszymi 
wzorami — wystarczy gdy pokazą im jen sami 
mieszkają. lA-PA

WydsiaJ Haffidlu Mers&fcso 
i Techniki Perłowej w Gdyni

W gmachu Liceum Handlowego w Gdyni zo­
stał otwarty Wydział Handlu Morskiego i Tech­
niki Portowej.

Wobec tego, że daje się odczuwać brak fachow­
ców, potrzebnych w przedsięhiorstwacn porto­
wych i urzędach związanych z żeglugą morską 
i handlem morskim, władze Szkolne zezwoliły na 
otwarcie wyżej wymienionego wydziału. Otwar­
cie uczelni rozwiązuje w części problem opóź­
nionej w studiach młodzieży, gdyż kto nie będzie 
mógł studiować przez trzy lata, a pragnie poświę­
cić swoje siły i wiedzę polskiemu morzu, ma moż­
ność w ciągu roku zdobyć fachowe wyższe wy­
kształcenie.

Aby umożliwić słuchaczom pracę zawodową, 
wykłady odbywać się będą w godzinach nopo- 
łudniowych. Program obejmuje całokształt za­
gadnień związanych - handlem morskim, jak or­
ganizacja i technika handlu morskiego, prawo 
morskie, prawo celne, transporty morskie i lądo­
we, eksploatacja statku i portu itp.

Wykładać będą nie tylko teoretycy, lecz prze­
de wszystkim praktycy życia handlowegp mor- 

Jskiego. Po ukończeniu absolwentom przysługuje 
oprawo tytułu „licencjata handlowego”. Warun­

kiem przejęcia jest ukończone liceum handlowe 
lub ogólnokształcące. Zgłoszenia kandydatów 
przyjmuje sekretariat uczelni w Gdyni, ulica 
Morska 77, .
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Środa, dnia 21 listopada 1945 r.
Kalendarz rzymsko-katolicki — Ofiarowanie 

N. M. Panny.
Kalendarz słowiański — Twardoslawa.

Tydzień Pomocy Zimowej
(p.) Tydzień Pomocy Zimowej zorganizowany 

przez Związek b. Więźniów Politycznych nie­
mieckich obozów koncentracyjnych i więzień 
przedłużony został do dnia 25 bm. Celem Ty­
godnia jest zebranie funduszów na po­
moc wdowom i sierotom po byłych więź­
niach politycznych oraz tym członkom Związku, 
którzy po przebytych cierpieniach wskutek cho­
roby lub niezdolności do pracy pozbawieni są 
dostatecznych dochodów.

Związek prosi wszystkich chętnych członków, 
dysponujących w tych dniach wolnym czasem, 
aby zgłaszali się w sekretariacie Związku przy 
ul Armii Czerwonej 3, m. 2, celem wzięcia udziału 
w zbiórce ulicznej.

Dzieje sprawy mazurskiej
Ośrodkiem zainteresowań społeczeństwa po­

znańskiego są ze zrozumiałych względów Ziemie 
Zachodnie.

Za mało natomiast uwagi poświęcamy Ziemi 
Mazurskiej, która wraz z mazurskim ludem, 
wiernie trwającym przy polskości wróciła do 
macierzy.

Zagadnieniem tym tak ważnym i bliskim sercu 
każdego Polaka, poświęcony’ będzie odczyt doc. 
dr Górskiego Karola pt. „Dzieje sprawy ma­
zurskiej".

Odczyt wygłoszony zostanie w ramach wykła­
dów’ powszechnych w Bibliotece Publicznej, św. 
Marcm 35, dnia 21 bm. o godz. 18-tej. Wstęp 
3 zł, dla kształcącej się młodzieży 1 zł.

ZjTjd Wielkopolski 
Zwitku Bllodstieży Wiejskiej 

(p). W najbliższą niedzielę odbędzie się w Po­
znaniu pierwszy po sześciu latach przymusowej 
przerwy okupacyjnej — Zjazd Wielkopolski — 
Związku Młodzieży Wiejskiej „Wici". Do Po­
znania przybędą delegacje z wszystkich zakąt­
ków naszego województwa.

Zjazd odbędzie się w auli Akademii Handlo­
wej, przy Walach Zygmunta Augusta.

Zjazd rozpocznie się w pierwszym terminie 
o godz. 10-tej, w drugim — o godz. 10,15. Na 
zjeździć wygłoszą referaty: Prezes honorowy 
W. Z. M. W. „Wici", wicepremier ob. Stani­
sław Mikołajczyk na temat: „Podstawy i zasady 
ideowe W. Z. M. W. „Wici" oraz delegat Za­
rządu Głównego Związku na temat: „Program 
Z.M. W. R. P„ „Wici".

Ponadto wygłoszone zostaną sprawozdania 
Tymczasowego Zarządu Wojewódzkiego i Ko­
misji Rewizyjnej.

Po przerwie rozpoczną się obrady i dyskusje, 
uchwalenie wniosków i rezolucyj. Zjazd wybie- 
rze nowe władze Związku, a W wolnych wnio­
skach i głosach omówi najaktualniejsze zagad­
nienia.

Po zjeździć odbędzie się Akademia Żałobna 
ku czci śp. Wincentego Witosa.

Jubileuszowa uroczystość 
w Zakładzie Ubezpieczeń Społecznych 

(t. s.) Zaw. Związek Pracowników Instytucji 
Ubezpieczeń Społecznych R. P. — Oddział II 
w Poznaniu obchodzi! w ub. sobotę, 17 bm. rzad­
ką uroczystość podwójnego jubileuszu: 25-Iecia 
istnienia instytucji pola.fczoną z 25-leciem pracy 
29 pracowników Zakładu Ubezpieczeń Społecz­
nych.

Skromna sobotnia uroczystość rozpoczęła się 
mszą św. o godz. 8-mej rano w kościele Serca 
Jezusowego i św. Floriana.

Po wspólnym obiedzie spożytym w stołówce 
Zakładu Ubezpieczeń Społecznych odbyła się 
około godz. 14-tej w świetlicy właściwa uroczy­
stość jubileuszowa, w której wzięli udział liczni 
goście, między innymi: dyr. mgr Konstanty 
Niementowski — z centrali łódzkiej, dyr. Ubez­
pieczeń Spoi. — ob. Daszkiewicz, kierownik 
Państw. Wytwórni Protez — ob. Łuczkiewićz, 
delegat O. K. Z. Z. — ob. Szymański, prezes 
Zw. Zaw. Oddziału Zrzeszonego Pracowników 
U. S, — ob. Karaśkiewicz, delegat Oddziału 
Gdańskiego — inż. Rolkę, delegat Zw. Zaw. Pra­
cowników Państw, i Samorządowych — mgr 
Mach..

Po odczytaniu telegramu gratulacyjnego Wo­
jewody poznańskiego, który nie mógł niestety 
przybyć na uroczystość, zagaił zebranie prezes 
Zw. Zaw. Ubezp. Społ. — Oddziału Poznańskiego 
— ob. Gołaszewski, dając krótki zarys działal­
ności Instytucji Ubezpieczeń Społecznych oraz 
całokształtu pracy jej pracowników w ostatnich 
25-lataćh.

Oceniając choćby pobieżnie pracę instytucji 
trzeba stwierdzić obiektywnie, że była to praca 
olbrzymia, którą udało się zrealizować jedynie 
dzięki zgodnemu wysiłkowi masy ubezpiecze- 
niowców. Zmarłych i poległych uczcili zebrani 
jednominutowym milczeniem. Dużo zasługi w 
dziele odbudowy położył dotychczasowy dy­
rektor Oddziału Poznańskiego, — mgr Czesław 
Jagodziński. Po serdecznych słowach dyr. Jago­
dzińskiego zabrał gios reprezentant komisarza 
i naczelnego dyrektora Centrali Zakładów 
Ubezp. Społ. w Łodzi. Mówca nie szczędził pod 
adresem jubilatów słów gorącego uznania.

Po przemówieniu delegat centrali wręczył każ­
demu z jubilatów odręczne pisma gratulacyjne 
wraz z gratyfikacją.

Po licznych życzeniach poszczególnych przed­
stawicieli organizacyj i instytucyj przemawiali 
delegat Oddziału Gdańskiego — ob. Rolkę, 
w imieniu jubilatów ob. Jan Marcinkowski oraz 
ob. Władysław Mucha. Odśpiewaniem „Roty" 
zakończono uroczystość.

Z obrad M. R. N.

oznaniowi grozs zfisiAmęo© se Ul 5
Na poniedziałkowym posiedzeniu M. R. N. 

przewodniczył ob. Kowalewski. Protokół z po­
przedniego zebrania — z poprawką formalną — 
na wniosek Komisji weryfikacyjnej, przyjęto.

Nowy radny — Danina na odbudowę 
miasta

Jako nowy członek M. R. N. złożył ślubowa­
nie na ręce przewodniczącego ob. Stanisław Kaź- 
mierczak. W komunikatach prezydium przewo­
dniczący podał do wiadomości, “ że uchwalona 
danina miejska została przez W. R. N, zatwier­
dzona z tym zastrzeżeniem, że zebrane sumy 
mogą być użyte tylko na remont budynków mie­
szkalnych.

Komasacja rejonów Komisyj 
Mieszkaniowych

Z istniejących dotychczas 7-miu rejonów, dwa 
zostały zlikwidowane. Rejon 2-gi (Górczyn) zo­

Ziemniaki na karty żywnościowo 
kategorii III

Wydział Aprowizacji i Handlu stół. m. Pozna- 
> nia zawiadamia, że z dniem ogłoszenia przydzie­
lać się będzie ziemniaki na listopadowe karty 
żywnościowe kat. III i to na czas od marca do 
maja włącznie przyszłego reku.

Punkty rozdzielcze sprzedawać Nz-la ra od­
cinki „różne" 24 i 25 po 7 kg m v?Gi:ek r”z 
na „różne" 26 po 6 kg. Na jedną kari.-? iwzypada 
łącznie 20 kg ziemniaków.

Przydział odzieży » trans^ertów 
UNBJ3.Y

Wydział Pracy i Opieki Społecznej Zarządu 
stół. m. Poznania poda je do wiadc-ności, że w 
ramach swej działalności Wydział zajmuje się 
rozdziałem odzieży, nadesłanej z transportami 
UNRRY.

Osoby, które na skutek działań wojennych 
względnie innych okoliczności nie posiadają naj- 

. potrzebniejszej odzieży, lub których odzież jest 
już bardzo zniszczona mogą zgłaszać się po 
wzory wniosków przy okienku woźnego w Wy­
dziale Pracy i Opieki Społecznej, przy uł. Kan- 
taka 2/5. Po odbiór przyznanych rzeczy należy 
zgłaszać się nie wcześniej, jak po 14 dniach od 
daty złożenia wniosku.

Wydział dysponuje tylko odzieżą wierzchnią 
t. j. ubraniami, sukniami i płaszczami. Składanie 
wniosków o obuwie łub bieliznę nie może być 
uwzględnione.

Podatek od spożycia w lokalach
W związku z wprowadzeniem podatku od spo­

życia w lokalach gastronomicznych zaistniał 
fakt, że wielu właścicieli lokali, mimo doręczenia 
im zawiadomień o obowiązku odebrania blocz­
ków rachunkowych dla uwidocznienia w nich 

otrąconego podatku —- dotychczas ich nie ode- 
rali. Bloczki wydaje Wydział Podatkowy, przy 

ul. Sierocej 10, na pok. 7 za zwrotem kosztów 
własnych.

Nieodebranie bloczków' jest dowodem, że w 
niektórych lokalach podatku od spożycia do­
tychczas nie potrąca się. Natomiast spośród tych 
właścicieli, którzy podatek inkasują — pewna 
część nie odstawia go do Miejskiej Kasy Podat­
kowej w ustalonych terminach.

Zarząd Miejski zwraca w jednym i drugim 
wypadku zainteresowanym uwagę, że winnym 
zaniedbania obowiązków będzie nakładał kary 
pieniężne przewidziane art. 62 ustawy z dnia 
11. 8. 1923 r., których wysokość wynosić może 
20-krotną sumę podatku utraconego lub na stra­
tę narażonego.

Przypomina się, że podatek od spożycia wszedł 
w życie z dniem 7 bm. i od tego czasu będzie 
ściągany bez względu na to, czy dany lokal blo­
czki rozrachunkowe odebrał lub nie. Podstawą 
wymiaru podatku w lokalach, które bloczków nie 
odebrały będzie stwierdzony obrót kasowy.

Nawy punkt opieki nad repatriantami
(k.) Aby przejeżdżającym przez Poznań repa­

triantom zapewnić dostateczną opiekę, uruchomił 
Miejski Komitet Opieki Społecznej na dworcu 
poznańskim punkt odżywczy w baraku na 
czwartym peronie.

Barak jest podzielony na poczekalnię, kuchnię, 
stołówkę oraz ma oddzielne pomieszczenie dla 
matek i dzieci. W punkcie opiekuńczym nad 
matką i dzieckiem są łóżka, które umożliwią da­
nie noclegu pewnej ilości dzieci i matek. Opie­
kę nad repatriantami pełnią w baraku trzy sio­
stry a zainstalowany ośrodek P. C. K. udzielać 
będzie przejeżdżającym pomocy sanitarno-lekar- 
skiej.

Otwarcie baraku dokonał w ub. sobotę naczel­
nik Wojew. Wydziału Zdrowia ob. dr Zaroski 
w otoczeniu wiceprezydenta m. Poznania ob. 
Drabowicza oraz przedstawicieli instytucyj i or­
ganizacyj miejscowych.

„Czytelnik" kupuje książki dla 
członków

Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik" pragnie 
zakupić większą ilość książek, celem zorganizo­
wania wypożyczalni i czytelni powszechnej. U- 
prasza się osoby, posiadające książki w języku 
polskim o zgłaszanie się w redakcji „Głosu Wiel­
kopolskiego", ul. Wyspiańskiego 10, w godz. od 
8-ej do 15-ej. Zwracamy uwagę, że przy obecnym 
głodzie słowa drukowanego jest poniekąd obo­
wiązkiem patriotycznym obywateli posiadających 
książki polskie umożliwienie korzystania z nich 
ogółowi społeczeństwa. Sprzedając książki „Czy­
telnikowi' i zapisując się na członka Spółdzielni, 
obywatele ci będą mogli korzystać sami z wypo­
życzalni.

stał połączony z rejonem 1-szym (Łazarz), rejon 
7-my (Starolęka (z rejonem 6-tym (Osiedle War­
szawskie). Na podstawie propozycji komisji wy­
borczej dokonano wyborów uzupełniających do 
różnych komisyj.

Zabezpieczenie potyczek — 
Przeniesienie w stan rpoczyuku

Celem zabezpieczenia zaciągniętych pożyczek 
dla Zakładów Siły, Światła i Wody oraz Rzeźni 
Miejskiej i targowiska — Rada przyjęła propo­
zycję i żądane zabezpieczenie uehwaliła.

Wobec osiągnięcia przez niektórych pracowni­
ków Zakładów Siły, Światła i Wody pełnej eme­
rytury. oraz z powodów niezdolności do pracy 
ze względu na stan zdrowia. Rada uchwaliła 
przeniesienie 32 pracowników w stan spoczynku, 
przyznając im zaopatrzenie emerytalne jak ró-

Ogólnopolski Zjazd b. więźniów 
politycznych odbędzie ss?? w styczniu

Z uwagi na liczne zgłoszenia udziału gości z 
zagranicy, Zjazd Ogólnopolski byłych więźniów 
politycznych niemieckich obozów koncentracyj 
nych" i więzień odbędzie się dopiero w drugie; 
połowie stycznia 1946 r.

O dokładnym terminie Zjazdu zostiną wy­
brani delegaci w swoim czasie powiadoraśsni.

W teatrach poznańskich:
Tw.tr WEellri: <Ui<, 4odz. 18-ta —, „T?weł» w46wk*“: 

tatro. godz. lS-t« — „Cyrulik scwileki".
Tet>r Pofckfei! ihii, £®dz. 14.3C — „Ziemia oskirża ; godz. 

16-ta — „Sfcta"; julr®, godz. H.30 — „Ziemi* ośŁaria' i 
godz. 16-ta — „Sita".

Teatr Kowy: dtaś, Jod*. ’.?-ta — „Pa»aą Mnfceaewska i 
jutro, godz. M-ta — „Pawie Maliszewska''.

Mtajeld Tej.tr dle MiodzUży: dziś, gedz. 18-ta — ,,Trębacz 
z wieży ratuszowej" (premiera): jutro, godz. 18 ta — „Trębacz 
z wieży ratuszowej”.

Miejski Teatr Jilzrózwlek: dziś i jutro teatr zieczynny.
Teatr Okręgowego Dosr.i żołnierz:’.: dziś godz. 18-ta — pro­

gram ioaaguracyjo-y — rewia i komedia ,,Majster i ozeladork , 

W kinach poznańskich:
„Apoiic": godz. 15, 17 i 19-ta — „Iwan Croday"! Bałtyk: 

godz. 15, 17 i W-ta — „Miodowy miesiąc": jednodd: godz. 
W 16, 13 i 29-ta — „Trzcwierki": „Warta": godz. 15, 17 
i 19-ta — „Trztwiczki”: „Wolność: godz. 15, 17 i 19-ta —
,.Dzisiaj i zawsze".

Dziś premiera w Miejskim Teatrze dła Młodzieży
Dzisiaj o gedz, 1 S-tej otwiera swe pod w o jo Miejski Teatr 

dla Młodzieży przy ul. św. Marcina 3 prapremierą sztuki 
„Trębacz z wieży ratuszowej" pióra Stanisława Strugarka. 
Sztuka grana będzae codziennie o godz. 18-tej.

Wieczór autorski Ewy Szelburg Zarembiny
odbędzie się dnia 22 bm. o godz. 18-tej w sali nr 60 Akademii 
Handlowej przv Walach Zygmunta Starego w ramach tra-dy- 

jny-ch ,,Czwartków literackich". Słowo wstępne wygłosi
oj ci ech Bąk,

„SufeSokatorka* w Teatrze Nowym 
We wtorek, dnia 27 bm., na afisz 1 eatru Nowego wchodzi

znana komedia Adama Grzymały-Siedleckiego „Sublokatorka . 
W bież, tygodnnu gra Teatr Nowy codziennie o godz. 16-tej

sztukę Zapolskiej ,,Ranna Maliczewska".

Recital fortepianowy Franciszka Łukasiewkza 
W sobotę, dnia 24 bm., o godz. 18-tej odbędzie się w aula

uniwersyteckiej recital fortepianowy f ranęisaka Lukasa ewrez a. 
Pianista odegra m. in. Chacor.ne Bacha, Toccatę C-dur

Schumanna, drugą rapsodię węgierską Liszta, Polonez As-dur 
Chopina oraz utwory Paderewskiego, Schuberta, Szymanow­
skiego i in.

Bilety można nabvjvaę w księgarni Gebethnera i Wolffa, 
uł. Kaataka. 6a, iw dzień koncertu od godz. 15-tej przy 
kasie- w aułd.

Koncert Chóru „Hasło444
W niedziel dnia 25 bm., o godz. 18-tej, odbędzie się w 

auli uniwersyteckiej koncert Chóru ,,Hasło" pod dyr. proł, 
Stanisława Kwaśnika.

Chór wykona pieśni Poradowskiego, Lachmanaa., Dua-iec- 
kiego, Kwaśuika i in.

Ponadto udział w koncercie wezmą: Emma Szabrańska — 
śpiewaczka operowa oraz Kwartet Polski w składzie Z, 
Jahr.ke, L. Kwaśnik, T. Schulz i D. Danozowski. Akompa­
niuje M. Szczęsnotysld. ,

Bilety moińa nabywać w księgami Gebethnera i Wolna, 
u! Kaątaka U, i w dzień koncertu od godz. 15-tej przy 
kasie w auli.

Poranek szkolny
dla młodzieży szkół powszechnych, poświęcony twórczości 
Ewy SzeifcMrg-Zńreaabżtty, odbędzie się jutro, dma 22 bm., 
o godz. 1(1-tej w Teatrze Wielkim.

Program audycyj radiowych na dzień 22 bm.
6.56 Program z W'-wy; ?.00 Dziennik poranny; 7.15 Pro­

gram z W-wy; 7.55 Progi-im na d»ień bieżący; 8.00 Dziennik 
poranny (powtórzenie); 8.15 Muzyka; 8.25 Wiadomości bie­
żące; 8.30 Rady praktyczne dla. słuchaczek; 8.40 Muzyka; 
12.00 Program z W-wy; 12,10 Dziennik południowy; 12.25 
Program z W-wy; 13.30 Muzyka; 13.50 Koncert Orkiestry 
Salonowej Rozgłośni Poznańskiej pod dyr. M. Giżelskiego; 
14.55 Wiadomości bieżące; 15.00 Słynni artyści (płyty); 15.50 
Artykuł wstępny „Głosu Wielkopolskiego"; 16.00 Program 
z W-wy; 17.30 Muzyka rosyjska; 16.00 Program z W-wy; 
18.10 Kącik P. C. K.; 18.20 Program z W-wy; 19 05 Kącik 
OM TUR; 19.15 Wiadoatóści sportowe; 19.25 Kącik fiimowy; 
19.30 Artykuł polityczny; 19.40 Drieiw.ik wdecaoomyi 19.55 
(.Pędzlem wyobraźni"; 20.CO Koncert życzeń; 20-^5 XX odczyt 
z cyklu ,,Mówiona historia literatury polskiej" wygłosi prof. 
dr Zvim«nt Szweykowski; 21.00 Nadprogram; 31.15 Program 
na dzień następny; 21.20 Muzyka taneczna; 22.00 Koncert 

' z Łodzi; 22.30 Program z W-wy; 23.00 Skrzynka poszukiwania 
rodzin.

KOMUNIKATY
Srebrny jubileusz pracy zawodowej obchodził w ostatnich

3uiach kierownik Biura Izby Rzemieślniczej — ob. Leon 
Szneider. Z okazji tej odbyła się w lokalu Izby uroczystość 

.uczczenia Jubilata, na którą przybyli przedstawiciele wszyst­
kich nieomal cechów. Jubilatowi zebrani/goście orać: współ­
pracownicy zgotowali serdeczną owację.

Obchód 25-łecia pracy zawodowej pracowników Państwo­
wych Zakładów Umundurowania w Poznaniu odbędzie się w 
sobotę, dnia 24 bm. ....

Uzupełnienie. W uroczystościach niedzielnych odsłonięcia 
po-mnika Bohaterów na nowopowstałym enrentarzm przy Cy­
tadeli — brały również udział organizacje Przysposobienia 
Wojskowego. Zaznaczyć należy, ie PW współdziałało także 
przy budowie pomnika.

Ciekawy referat. Stronnictwo Pracy — Koło Łazarz, podaje 
do wiado^mości, że w sobotę, dnia 24 bm., o godz. 18 tej w 
lokalu ob. Poziemby prry ul. Granicznej 13 wygłosi ob. mgr 
Witold Gmurowski referat na temat ,,Polska w nowej rzeczy­
wistości". Stronnictwo Pracy zaprasza na referat swych 
członków oraz sympatyków.

Stowarzyszenie Inżynierów w Poznaniu podaje do wiado­
mości, że dnia 23 bm., o godz. 17-tej w auli Szkoły Inżynier­
skiej wygłosi dyr. inż. Stanisław Bogusławski odczyt dysku­
syjny n. t. , .Znaczenie gorzelnie twa w przyszłym rozwoju 
gospodarczym Polski". Goście mile widziani.

Zebrania w dniu 23 listopada
Miejski Komitet PPS. Zebranie miesięczne wszystkich człon­

ków o godz. 17-tej w stołówce M. P. K. E. przy uł. Zwie­
rzynieckiej.

Zrzeszenie Kopców Chrzęśćjan walne zebranie o godz. 
18-tej w sali Izby Przemysłowo-Handlowej przy uł. Mickie­
wicza 31.

1
wnież uchwalono dodatek przejściowy do do­
tychczasowych zaopatrzeń emerytalnych.

Przedłużenie ulicy Sloeseyelia — 
Plac SlacTora

Wpłynęły dwa nagłe wnioski: pierwszy o 
przedłużenie ul. Roosevelta (Jasnej) przez włą­
czenie ul. Marsz. Focha aż do dworca zachodnie­
go (tereny targowe), drugi o zmianę nazwy pla­
cu Świętokrzyskiego na plac Hoovera. Po krót­
kiej dyskusji Rada oba wnioski uehwaliła.

Szkoły powszechne nr 181 ^5 zamknięta
Mieszkańcy Starołęki — pracujący w Pozna­

niu — narażeni są na długą podróż okrężną, aże­
by dostać się do miejsca pracy. Ażeby skrócić 
drogę okrężną, mieszkańcy zwrócili się z prośbą 
o umożliwienie przejścia przez most kolejowy w 
Starołęce. Rada Miejska postanowiła zwrócić się 
do odpowiednich czynników o zbudowanie przez 
ten most przejścia dla pieszych.

Ob. Szalapeta przedstawił Radzie stan szkol­
nictwa na terenie Poznania wobec braku opału. 
Szkoły powszechne nr 18 i 45 zostały zamknięte. 
Jeżeli sytuacja nie ulegnie zmianie miastu gro­
zi zamknięcie wszystkich szkół powszechnych. 
Dziś już stosuje się w szkołach środki zaradcze 
na zimho w postaci gimnastyki.

W szerokiej dyskusji, jaka się na ten temat 
wywiązała, mówcy podkreślali katastrofalną sy­
tuację nietylko szkolnictwa ale i całej gospodarki 
społecznej. Kolejnictwo narzeka na brak wę­
gła, tymczasem jak stwierdził jeden z mówców, 
w Tarnowskich Górach jest „zakorkowanych" 
15 tys. wagonów węgla. Pod Turkiem stoją dwa 
pociągi z węglem, któfe nie mogą1 jakoś dotrzeć 
do Poznania.

Elskteewffila może sis>ęó
Wielkie wrażenie wywołało oświadczenie dyr. 

elektrowni ob. Szlapczyńskiego, że brak węgla 
grozi unieruchomieniem najważniejszej placówki 
gospodarczej, elektrowni. Wobec niewystarczają­
cych dotychczasowych dostaw, elektrownia zu­
żyła cały posiadany zapas węgla i dziś pracuje 
tylko węglem z dostaw bieżących. Taka gospo­
darka na dalszą metę jest ńiemOżliwa. Zbliżająca 
się zima i ewtl. zawieje śnieżne postawią nas 
wobec faktu, niedostarczenia węgla, a co za tym 
idzie, przerwania dostawy prądu i unierucho­
mienie przemysłu nie tylko na terenie miasta ale 
i na prowincji.

Jednakowoż chcąc choć częściowo przyjść z 
pomocą szkolnictwu w jego ciężkiej sytuacji, ob. 
Szlapczyński przyrzekł dostarczać szkołom, w 
miarę możności, koksu nadającego się do opala­
nia pieców w salach szkolnych. Musimy zastoso­
wać wszelkie środki, ażeby uniknąć grożącej nam 
katastrofy, (O sprawach związanych z elektro­
wnią napiszemy w numerze jutrzejszym).

W' dalszej dyskusji, jaka wywiązała się na te­
mat szkolnictwa.i uposażenia nauczycielstwa, ob. 
Sułczyński sprecyzował stanowisko Związku Na­
uczycielstwa, co do sprawy pobierania dodatko­
wych opłat na naukę. Związek Nauczycielstwa 
stoi twardo na stanowisku bezpłatnego naucza­
nia i wszelkie projekty, zmierzające do wprowa­
dzenia jakichkolwiek opłat uważa za nieistotne. 
Niech Rząd — kończy mówca — w trosce o po­
prawę bytu nauczycieli wprowadzi podatek 
szkolny.

Po omówieniu szeregu spraw, związanych z 
brakiem mieszkań i grożącym miastu bezrobo­
ciem, zebranie zakończono. (j. g.)

lionesrt
na odbudowę Poznania
Miejski Komitet Obywatelski Odbudowy stoi, 

miasta Poznania urządził w auli uniwersyteckiej 
koncert celem powiększenia funduszów na odbu­
dowę miasta W słowie wstępnym wyjaśnił dr 
Grochowski genezę ukonstytuowania się komitetu 
który będzie odtąd czuwał nad sprawami związa­
nymi z szybką regeneracją szkód wojennych po­
wstałych w naszym mieście. Prelegent podkreślił 
przy tym doniosłą rolę jaką Poznań odegra w 
przyszłości wobec przesunięcia na zachód granic 
Polski gdyż będzie on ważnym punktem węzłowym 
szlaków handlowych a tym samym i ożywionym 
środowiskiem kulturalnym.

Koncert wypełniły produkcje skrzypcowe, wo­
kalne oraz fortepianowe przy czym program, jak 
to się zwykle w tego rodzaju imprezach praktykuje, 
opierał się przeważnie na znanych żelaznych po­
zycjach muzyki estradowej.

Zdolna skrzypaczka Klara Kaulfuśsówria na wy­
branych efektownych przykładach ze swego re­
pertuaru wykazała miły ton, intonację czystą i nie­
małe zacięcie techniczne, czego przykładem były 
zwłaszcza „Melodie cygariskie" Sarasatego. Drob­
niejsze utwory Różyckiego, Głazunowa, Siatkow­
skiego i Vieuxtemp$‘a, potwierdziły jej muzykal­
ność oraz opanowanie w grze. Jako solistka estra­
dowa zapowiada się ciekawie.

Z programu Janusza Nowaka zainteresowanie 
budziły arie operowe (Yerdiego z „Don Carlosa" 
i Gounoda serenada z „Fausta"). Mieszczą się one 
w głosie sympatycznego śpiewaka znacznie lepiej 
niż pieśni. W obu ariach — jeśli idzie o szla­
chetne brzmienie głosu — miał Janusz Nowak 
dobre i interesujące momenty.

Dzieła Chopiąa i Liszta grała Jadwiga Zakliń- 
ska. Mimo zmiennej fortuny która na estradzie 
bywa niekiedy kapryśna (zwłaszcza w trudnej 

^balladzie g-moll Chopina) pianistka wykazała, 
Że technicznie umie niemało a za nokturn cis-moll 
i mazurek C-dur słusznie zebrała oklaski. Na przy­
szłość należałoby jednak wybrać program łatwiej­
szy. Akompaniament solistom spoczywał w nie­
zawodnych rękach Mariana Sczęsnowskiego.

Koncert odbył się przy dość dobrze zapełnionej 
sali a tym samym spełnił swój ważny cel spo­
łeczny, za cO tym wszystkim którzy się do im­
prezy przyczynili osobno dziękował dr Grochow­
ski w imieniu komitetu. z. s.
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Zż &ki Zi1&M, w, sk^^h
Smutna rocznica

W najbliższą niedzielę, dnia 25 bm. odbędzie 
się w Krzesinach uroczystość odsłonięcia tablicy 
pamiątkowej, umieszczonej na gmachu publi­
cznej. szkoły powszechnej — piętnującej hanie­
bne wyczyny okupacyjnej policji hitlerowskiej 
w Krzesinach i okolicy.

Dla zadokumentowania wywalczonej wolności, 
odbędzie się o godz. 12-tej nabożeństwo w miej­
scowym kościele a po odsłonięciu tablicy uro­
czysta akademia.

Przed czterema laty policja niemiecka doko­
nała w Krzesinach, Krzesinkach i Szczepankowie' 
brutalnej napaści na bezbronną ludność polską. 

KOŁO
Zorganizowane w czerwcu Tow Przyjaciół Szko­

ły Powszechne; ni 3 w Kole zdobyło za własne 
funduaze 100 ławek szkolnych, kompletne wypo­
sażenie pracowni fizycznej, bibliotekę nauczyciel­
ską złożoną z kilkuset tomów oraz cały szereg 
innych pomocy naukowych: Z. własnych funduszy 
pokryło Towarzystwo koszty odnowienia szkoły. 
W dniu 13 bm. zorganizowało Towarzystwo wie­
czór rodzicielski, który przyniósł 15,000 zł dcchodu 
netto. Pieniądze te zostały przeznaczone na wy­
posażenie dalszych dwóch klas w ławki szkolne.

Prezesem T-wa jest oh. Jan Szczspankiewicz, 
a kierowniczką szkoły ob. Kozłowska. (gl)

W sali starostwa odbyło się zebranie wójtów 
i sekretarzy gminnych w obecności przedstawi­
cieli miejscowych władz i społeczeństwa w spra­
wie świadczeń rzeczowych.

Przewodniczący — starosta Oliwkiewicz stwier­
dzi! niższy stosunkowo procent odstawionego 
przez rolników kontyngentu zboża w powiecie 
kolskim w porównaniu z innymi powiatami woj. 
poznańskiego, co należy tłumaczyć brakiem 
sprzężaju, a w związku z tym, trudnym omlo- 
tem i odstawą. Starosta zaapelował do zebranych 
o uświadomienie - rolników. W dyskusji nad 
usprawnieniami akcji dostawy świadczeń rzeczo­
wych zabierali głos przedstawiciele gmin i spo­
łeczeństwa oraz przemówienie, oświetlające zna­
czenie terminowego i pełnego wykonania świad­
czeń wygłosił ob. J. Szczepankiewicz. 

GRODZISK
_ Otwartą została świetlica strażników wię­

ziennych W otwarciu wzięły udział miejscowe 
władze i obywatelstwo. Poświęcenia dokonał ks. 
prefekt Jeszke.

_  W auli gimnazjum zdał sprawozdanie ob. dr
Henke z działalności Ośrodka Zdrowia. Ze spra­
wozdania wynika, że Ośrodek opiekuje się matsą 
i dzieckiem, płucno i wenerycznie chorymi, pro­
wadzi poradnię eugeniczną. Na zebraniu wybrano 
komitet, którego celem jest zorganizowanie i urzą­
dzenie w Lulinie domu dla płucno chorych.
_ W sprawie świadczeń rzeczowych odbyło się 

zebranie. *Do sołtysów i agronomów z gminy i z 
miasta Grodziska przemówił kier. pow. prop. w 
Nowym Tomyślu. Zebrani wraz z wójtem oświad­
czyli, że kontyngenty wypełnią w całej pełni, pt

[Peśwlęcessśc „Oesass sliiecka" w Puszczykowie
(Kt.) Praca organizacji Opieki Społecznej po- 

i głębia się i zatacza coraz szersze kręgi. Do zadań 
! pryncypalnych należy zaop:ckowanie się sierota . 
mi, dziećmi, których wojna najboleśniej dotknę­
ła, zabierając im najbliższych sercu, rodziców. 
Wśród tych sierot duży procent stanowią dzie­
ci, których rodzice zmarli iub zamordowani zo­
stali w obozach koncentracyjnych.

Dzięki ofiarności obywateli powiatu poznań­
skiego, uruchamia się nowy ośrodek, p. n „Dom 
dziecka" w Puszczykowie. Dom ten, położony 
bardzo malowniczo wśród lasów, na najwyż­

szym punkcie Puszczykowa, pomieścić może 40 
dzieci i przeznaczony jest wyłącznie dla chłop­
ców.

Kierownictwo oraz opiekę nad ośrodkiem 
przejmuje gospodarz Domu, Powiatowy Komiter 
Opieki Społecznej w Poznaniu.

W niedzielę, dnia 25 listopada odbędzie się 
poświęcenie tego Domu, w którym sieróty zna­
leźć mają nie tylko schronienie, lecz serce, opiekę, 
wychowanie, aby’ kiedyś wyszli zeń jako ludzie 
pełnowartościowi, przygotowani do życia i pracy 
obywatelskiej.

Zbrodnie hitlerowskie bez końca
dokumentów zajmuje sLe Referat Historyczny 
(Wydział Informacyjno-Prasowy) Wojewódz-W Koszalinie w wielkiej sortowni, zawie­

rającej starą odzież, pochodzącą ze specjal­
nych zbiórek niemieckich, natrafiono na ubra­
nia, należące do .wymordowanych Żydów eol­
skich i węgierskich.

W ubraniach tych znajdują się dokumenty 
osobiste, listy i fotografie należące do nieszczęś­
liwych ofiar katów hitlerowskich.

Konserwacją i odpowiednim segregowaniem

ŚREM
I-sza męska Drużyna Harcerska im- Przemysła­

wa w Śremie obchodziła w tych dniach 33-lnrdc 
swojego istnienia. Z tej okazji odbyło Sić 
sko harcerskie, przy którym drużynowy dh. X- 
kora zaznajomił wszystkich zebranych z przy­
czyną obchodu i z powodem do dumy, bogatej 
w tradycję i mogącej się poszczycić pracą konspi­
racyjną jeszcze z okresu przed I. wojną światową 
drużyny gimnazjalnej. Po uroczystym przyrze­
czeniu harcerskim przemówił1 ks. prof. Mniejżyp- 
ski, życząc drużynie dalszej owocnej pracy.

W Domu Kultury otwarto czytelnię, czynną 
codziennie od godz. 17-tej do 19-tej i bibliotekę, 
czynną w każdy piątek w tych samych godz.nach. 
Szerokim rzeszom czytelniczym dano tym samym 
możność korzystania z wydawnictw prasowych 
i kulturalnej pożywki w postaci lektury książ­
ka żebraniu organizacyjnym Związku Zawodo­

wego Pracowników'Samorządowych wybrano za­
rząd. W uchwalonej na tymże zebraniu rezolu­
cji wysunięto szereg postulatów, m. in. podwyz 
szenia pensji*dla pracowników’ samorządowych, 
możliwości pełnego wykorzystania przewidzia­
nych przydziałów żywnościowych na kartki, oraz 
części transportów UNRRY dla małych miast.

Odbył się tu drugi z cyklu powszechnych wy­
kładów uniwersyteckich w świetlicy Domu Kur- 
tury Na bardzo ciekawy temat mówiła mgr Nina 
Terlecka: „Ziemia w wszechświacie . Temat ten 
nie obchodzi jednak widocznie sremian, których 
zebrało się aż... około 20. . , . .

W ramach święta sojusznika sowieckiego od­
była się uroczystość, podczas której słowo wstęp­
ne wygłosi! mgr Pankowski, a w części ary j . 
nej wystąpiła orkiestra, ob. Kostrzewska - 
śpiew, oh. Obst — recytacja. _

Na zakończenie tej uroczystości odśpiewano 
Międzynarodówkę. ”J-ł

J Uólfll « . J, . --
kiego Urzędu Informacji i Propagandy. Dotych­
czasowe wyniki pozwalają stwierdzić, ż® więk­
sza część "dokumentów pochodzi z getta war­
szawskiego oraz Małopolski.

Ze względu na wielkie ilości materiału do 
przejrzenia, prace nad segregacją dokumentów 
potrwają dłuższy czas.

ŚRODA
Do dnia 5. listopada zdał powiat średzki świad­

czenia rzeczowe w zbożu 34,5%, gryki 1,2%, zie­
mniaków 55%, strączkowych jadalnych 13,3%, 
strączkowych pastewnych 2,3%, oleistych 4,3%, 
łubinu gorzkiego 16,2%, słomy 1%, siana 3%, 
wsłny 177,5%.
KROSNO n/O.

* Ne terenie naszego miasta odbył się pierwszy 
wiec publiczny, zorganizowany przez Polską Par­
tię Socjalistyczna. Prelegentem wiecu byl poseł 
do K. R. N., <ekr. Wojewódzkiego Komitetu PPS, 
ob. Lanasek. W swoim przemówieniu szeroko 
omówił obecną sytuacją polityczną i gospódaęęzą 
oraz poruszył kilka spraw dotyczących tutejszego 
powiatu. Ponadto zapoczątkowano utworzenie 
Powiatowego Oddziału PPS.

* W ubiegłym tygodniu odbyło się w tutejszym 
starostwie drugie z kolei zebranie nowoutworzo­
nej Powiatowej Komisji Osadnictwa Wojskowego 
z ob. starostą na czele. Komisja omówiła szereg 
zagadnień dotyczących udzielenia pomocy osa­
dnikom w dostarczeniu aprowizacji, odzieży, zbo­
ża siewnego, inwentarza żywego i broni. Poza tym 
komisja kontroluje sprawność urzędów związa­
nych z akcją osiedleńczą.

* W Krośnie odbyło się walne zebranie Powia­
towego Związku Osadników Wojskowych które 
zagaił przewodniczący mjr Jakowicz, Zebranie 
zaszczycił swą obecnością poseł do K. R. N. ob. 
lanasek, wysłuchując bolączek żołnierzy. Na­
stępnie opracowano rezolucję z prośbą o przy­
dział aprowizacji, odzieży, inwentarza żywego i 
wręczono ob. posłowi, który przyrzekl na prze­
szłych obradach K. R. N. sprawy te przedłożyć. 
Po krótkim przemówieniu Inspektora Osadnictwa 
Wojskowego por. Sucha omówiono kilka aktual­
nych spraw, wybrano sekretarzem Związku ob. 
L. Józefowiaka oraz zatwierdzono zarząd.

! KOSZALIN
* Z inicjatywy grona kupców i przemysłow­

ców powstał w Koszalmie Związek Kupców i
Przemysłowców, na czele którego stanął ob. >nż. 

Piekutowski.
* W Koszalinie zawiązało się Towarzystwo 

Przyjaciół Sceny i Estr.»dv. Członkowie tegoż 
towarzystwa wystawili rewię pt. „Zaczynamy". 
Program przygotowany starannie, totc- wierzy­
my w dalsze postępy i sukcesy artystyczne 
zespołu.

* Na kanwie życia gospodarczego Pomorza 
Zachodniego notujemy rozpoczęcie pracy przez 
szereg placówek gospodarczych, tak państwo­
wych" jck i prywatnych. M. in. prace rozpoczęła 
Państwowa Centrala Handlowa, Min. Przem. — 
Centrala Odpadków z siedzibą w Szczecinie. 
Państwowe Przedsiębiorstwo Traktorów i Maszyn 
Rolniczych w Koszalinie, Min. Przem. Centrala 
Sur. Hutn. zatwierdziła dwie hurtownie, które , 
zajma się zbiórką złomu żelaznego, a mianowi­
cie: Szczecińska Hurtownia Sur. z siedzibą w 
Szczecinie i Wojewódzka Hurtownia Sur. Śp. z 
o. o. z siedzibą w Koszalinie. Uruchomiona zo­
stała w Koszalinie największa w Polsce sortow­
nia szmat. Na terenie Szczecina czynna jest 
cukrownia, drożdżownia, trzy browary około 
czterdzieści zakładów mechanicznych, kilka 
przedsiębiorstw budowlanych oraz szereg hur­
towni i przedstawicielstw fabrycznych.

* W ostatnim czasie ukonstytuował się Za­
rząd Okręgowy Zachodnio-Pomorskiego Związ­
ku Uczestników Walki o Niepodległość i De­
mokrację. Na czele zarządu stanął kpt. Urban. 
Siedzibą Zarządu Okręgowego jest Koszalin.

* Z uznaniem stwierdzić należy, że praca
Okręgowego Zarządu PCK daje wspaniałe wy­
niki na terenie całego Pomorza Zachodniego. 
Obecnie PCK w Koszalinie kończy akcję badania 
wszystkich dzieci szkolnych. Przystąpiono rów­
nież do zakładania punktów PCK na terenie każ­
dej wiejskiej gminy celem niesienia pomocy osa­
dnikom rolnym. Również przewiduje się akcję 
opieki nad dzieckiem robotnika i pracującą mło­
dzieżą. Do akcji tej zaproszono przedstawicieli 
robotniczych partyj politycznych i związków za­
wodowych. , (wjc.)

SZCZECINEK
* OM TUR w Szczeelnku zorganizowała bardzo

dobry amatorski zespól sceniczny, który wysta­
wił komedię Rapackiego pt.: „Wesoły wspólnik" 
w reżyserii Aleksandra Zalewskiego. Zespól roz­
począł już objazdy na terenie Pomorza Zacho­
dniego. (wjc.)

Poszukujemy korespondentów
Aby odzwierciedlić życie na przyłączonych do 

województwa poznańskiego terenach Ziemi Lu­
buskiej poszukujemy stałych korespondentów dla 
naszego działu „Z życia Wielkopolski i Ziem Od­
zyskanych" z następujących powiatów: Babimost, 
Gubin, Międzyrzecz, Piła, Rypin, Skwierzyna, 
Strzelce, Trzcianka, Wschowa i powiatu sulechow- 
sko-świebodzióskiego.

Zgłoszenia prosimy przesyłać do Redakcji „Gło­
su Wielkopolskiego", Poznań, ul. Wyspiańskiego 
nr 10.

Dnia W listopada 1945 r. zmarł długoletni i zasłużony praco­
wnik a.InTnistracji celnej, ś. p.

Władysław Kozłowski
Naczelnik Wydziału Dyrekcji Ceł w Poznaniu 

odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi.
W Zmcrłym tracimy gorliwego i sumiennego pracownika 

i zacnego Kolegę.
Cześć Jego pamięci. Dyrektor i pracownicy Dyrekcji Ceł 

w Poznaniu.

Wyniki pracy,
ccy podział kosztlów kant!5®wycl»

„ykaie nlibardiiej poglądowo
«

księgowość 
P BZiBITKOWK

Cant rat a: Pozr.ąó, ni. Kanłaka trł — Toiolon 14-86

Pracownia kuśnierska
JAGSZ - Poznań
aleje Marcinkowskiego nr 2 m. ó 
13081 poszukuje

130M

Suknie 
Bluzki 
Płaszcze
Kostiumy 
wykonuje 
na miarę

Wytw. Kont. Damskiej

M. Malinowski
Słowacldpge 17 ». 7 I. p. 

dswa. Eynwk

13217

jr.-gau*a! sMWttŁfs
z Nowackich

Małgorzata ftntłersch

plerwsiomjtfoe! wyltafiCZSrki

,, •' STHMW \
POZNAŃ.yN'

przeżywszy lal 52. .

parafii Matki Boskiej Bolesnej na Gorczynw.
W ciężkim smutku pogrążona

i3»i rod7iBa-

$■

i szwagra, 4p. r . »

Edmunda Baszynskiego
ucznia Liceum im. iw. Jana Kantego.

w jMcntulonTm rmutktt 
rodzice, siostra i szwagier.

Poznań, Pogodna 18 m. 2.

BRMJł III,POI’. SZPIL I SM
Poanań, Armii Czerwonej 4

karbid
13«19 . 3 El U BY
Artykuły techniczne wszelkiego rodzaju 

Ceny konkurencyjne

W bolesną rocznicę śmierci śp.

Asisiy Szokowej
(z domu Siuda)

odbędzie się msza św. w środę dnia 28 listo­
pada 1945 r. o godz. 9 rano w kościele 
Matki Boskiej Bolesnej na Łazarzu.

Mąż i Synowie

Za tyczenia i łaciaty przesłane z okazji 
ślubu ui dniu 7-go października 1945 r.

składają

serdeczne podziękowanie
Józef i Halina

t Minickich Spychalscy 
Miejska Górka, w październiku 1915 r. 13155

Kupuję
tłuszcze techniczne mydła,

stearynę, pachnidła
J. & S. Stempnlewi z
P o s n a ń, Marsz. Focha 36

12835

12839

P1SM558?

czapnik
na wojskową pracę 
potrzebny od zaraz
Of. do GłosuWielko- 
polskiego nr 13168

PARCELE
Aleja Wieftspdska
korzystnie de nabycia 

Informacja
Pospieszalski 
uL Krasińskiego 7
13137 

Nad eszły
blacha cynkowa 
wiadra ocynkowane 
palniki karbidowe

Ceny bezkonkurencyjne

Leszczyński Dom 
Eksportu i importu
CZESŁAW SZYDŁOWSKI 
Leszno, G. Narutowicza 63 
13138 Telefon 473 .

a** »♦♦♦♦♦♦♦♦**♦♦;;
Piekarnia - Cukiernia - Kawiarnia v

Sb iiiibSbiIb mil. iplEfilrm
lub sprzedam urządzenie _ 

piekarni - cukierni - kawiarni
z powodu wyjazdu na Zachód tłl3S

Zgłoszenia: ANTCNI SEREJECKI 
j Ostrów Wikp. nl. Kaliska nr 14

uj ad^udo uńc kcaiu

lllłlMIIIIHIlHMIIIWUnMMtlłMHIIłHHIHlinHHIUMłiHMHlÓUłnłimiłHMnMHWMIHHHHC

/©afjraofr...
1 Ulaa/K^tw&miegi^aftokal

IVesgl®$s«zakąski i dania 
K a f ren S B s z tg dancingf IV es g it&BSSZGj orkiestrę

| II! Niskie ceny III
i ziia idziecie tylko w
)

gmach Teatru Wielkiego 13M5

' MOWA

Restauracja „BAŁTYCKA*
Poznań, ul. Niegolewskich nr 7

| DOCIĄG
S ‘otwarcie w eswartekj 22» 11« 1945

Wyśmienita kuchnia ~~ Dobrze pielęgno- g
® wane napoje Rzetelna usługa

r

Dnia 12 listopada br.
zaginęła fcez śladu bryczka żółta, 
jedno siedzenie czerwone z koniem 
ciemnogniadym, biała gwiazdka 

na czole, białe pęciny
>e «tacji Nomy Tomvll, którą powoeit robotnik rolny 
Józef Solecki.' Kto wskaże względnie wie coś o mde»- 
scłi je'S<j pobyto proszony jest za nagrodą 19 iysi^cy 
donieść Stefanowi Niewójtowi, Borują, poczta Ko. 
ścaelna Boruj*. 13-35

Worki, sienniki, płachty nieprzemakalne, 
pokrowce na samochody ciężarowe. 
Fartuchy robocze, derki na konie

poleca 12696

Paznafista FM Worków 1 WyreSów Julssytli
Poznań, Przemysłowa 33 — Telefon 18-4S'

Redsbcja Głosu Wielkopolskiego
poszukuje

rutynowanego stenografa
hib stenograf ki 13265

Zgłoszenia w sekretariacie redakcji .Poznań, nl. Wys- ;! 
piaóskiego 10 1 ptr. codziennie od 10—14



Strona 6 Głos Wielkopolski — środa, 21 listopada 1945 r. Nr 266

Lekarskie
Dr Wtadcsław Snwclakf, spe­
cjalista cfiorób kobiecych i po­
łożnictwa (dawniej Cieszkow­
skiego 7), powrócił i przyj­
muje- obecnie od—10—12-tej, 
ul. Matejki 68 (blisko Grun­
waldzkiej). 13055

Z ładnym charakterem pisma
inteligentna panienka poszu­
kuje posady jako pomoc biu­
rowa. Oferty: „Gło-s Wielko­
polski" nr 13076.

Ogrodnik żonaty, średni wiek, 
przyjmie kierownicze stano­
wisko w samorządzie lub tp. 
Ofertv: „Glos Wielkopolski" 
nr 13096.

P. K. O. 
V - 4499

1 Zapowiedź Pedale afę do o- 
Kootoj Benk ; ornej wiadomości, że 1. oo-
„Społera" tu 8

Administracja' uł Wyspiańskiego 10 I ptr bez ■odpowiedzialności za terminowy drak

Węże parciane gumowe. „Ha­
tech", św. Marcina 65. 12943

Sypialke, kuchnię, szafę, sto 
ły. Grunwaldzka 74, I pt:

13120

Lekarz-homeopata Dr Marian 
Kalinowski przeprowadził się 
na Spokojną 12 (godz. 4l/«—6).

• 12074

Lekarz dentysta Kaikowski 
powrócił. Ordynuje Dąbrow­
skiego 65 od 3—5 po południu.

1267S

Tadeusz Borne, lekarz denty­
sta, przyjmuje pl. Wolności
13, m. 5. 13012

Pielęgniarka, długoletnia prak­
tyka, wykonuje zastrzyki, inne 
zabiegi. Jarochowskiego 30 
m. _£_________ 12917

Dentysta Karlewicz teraz Po- 
plińskicb 5 m. 4 przyjm. od 
10—12 i 15—17.________ 13021

Nowoczesny Gabinet Kosme­
tyczny „D~da" Kraszewskie­
go 17 (Jeżyce) wykonuje 
wszelkie zabiegi: oczyszcza­
nie skóry, wypalanie broda­
wek, masaże, malowanie bjwi 
i rzęs, naświetlanie lampą 
kwarcową itp. Gabinet pod 
opieką lekarza specjąhsty 
czynny godz. 9—12, 
codziennie.

15—1« 
13033

Wolne p«sady
Sekretarka z dob-ą znajomo­
ścią języka rosyjskiego w sło­
wie : piśmie oraz znajomością 
pisania na maszynie z alfabe­
tem rosyjskim poszukiwana. 
Zgłoszenia: H Cegielski S. A., 
Poznań, Górna Wilda 136.

k 750

Chłopak do posyłek uczciwy 
potrzebny. Zgłoszenia „Bar 
Ratajczaka 7 pod 969. 13053

Przyjmujemy od za-raz mura- 
rzy« cieśla, robotników. Przed­
siębiorstwo Budowlane inż. S. 
Rogaliński, M. Cielewicz, Po­
znań, Zwierzyniecka 7a m. 6.

13054

Pomocnica domowa czysta 
uczciwa od zaraz Względnie 
od 1. 12. spaniem lub bez. 
Wawrzyniaka 24 m. 5. 13061

Szlifierz potrzebny. Dudziak. 
Szkolna 2. 13068

Czeladnik szewski na repa­
racje potrzebny. Nad Wierz- 
baltiem 20. 13070

Inkasent podróżujący na pro­
wincję potrzebny' zaraz. Sie­
miradzkiego 3a m. 4. 13071

Służąca potrzebna zaraz.— ul. 
Matejki 60. Kiosk. 13078

Dziewczyna do wszystkiego z 
samodzielnym, gotowaniem po­
trzebna. Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2 m. 6. 13082

Pomocnica domowa czysta 
uczciwa potrzebna. Czerwo­
nej Armii 5 m. 20. 13087

Wychowawczynię od 11—10 
godz, dla dziewczynki 11-let­
niej przyjmę od zaraz. Zgło­
szenia od 16—18-tej — Grun­
waldzka 15 m. 9. 13104

Szofer na gaz - generator po­
trzebny. F-a T. Czajczyński, 
Dąbrowskiego 89. 13110

Pomocnica domowa z dobrym 
gotowaniem potrzebna. Zgło­
szenia: Kiosk, Dąbrowskie­
go 89. 13141

wy-Bufetowa - kelnerka na 
jazd do pierwszorzędnej re­
stauracji cotrzebna. Małeckie 

13117
stauracji p
go 5 m. 15,
Księgowa do składu żelaza 
i sprzętów kuchennych. Ofer­
ty: A. Barełkowski, Poznań? 
Kraszewskiego 11. 13130

Dwóch pomocników szewskich 
potrzebnych. Ko-rytowski. ul. 
Środka 1. 13136

Młynarza samotnego do pro­
wadzenia mlyrna poszukuję ca 
tereny zachodnie. Zgłoszenia: 
Józef Mielcarski, M. Focha 
176. 13149

Fryzjerka tylko pierwszorzę­
dna siła od zaraz. Salon Fry­
zjerski, Poznań, Górna Wil­
da 117. 13150

Radiomonterzy dobrzy fachow­
cy mogą się zgłosić. Pol­
skie Zakłady „Philips", Wro­
cławska 38. , 13151

Długoletni hiuralisfca przyjmie 
księgowość sklepów spożyw­
czych. wszelkie prcce deryw- 

dom — ul. Saperska 21
m. 1. 131C0

Gospodyni pracująca kilka lat 
na probostwie przyjmie po­
sadę najchętniej na probo­
stwie lub do starszych dwóch 
osób. Ofertv: „Głos Wielko­
polski" nr 13126.

Nauka
Szkoła Tańców Szczurkówna 
Szczurek, aleje Marcinkow­
skiego 2a, parter. 12658

Korespondencyjne Kursy Księ­
gowości. Informacje Lublin, 
skrytka pocztowa 105. k 765

Szkoła tańców baletmistrza 
Ignacego Szczurka, kursy stę­
pa — swinga. Zapisy: Przecz­
nica 3 m. 8. 13077

Prywatce Kursy Handlowe 
Skrzypczak - Jaroszkiewieżo­
wej, plac Wolności 2, przyj­
mują zapisy na kurs steno­
grafii i pisania na maszynie.

Osofoiete

Za liczne życzenia i kwiaty 
z okazji naszego ślubu skła­
damy wszystkim najserdecz­
niejsze podziękowanie. Ta­
deusz i Józefa z Laskowskich 
Wojciechowscy. 13069

Za życzenia i kwiaty nadesła­
ne nam z okazji Srebrnych 
Godów i ślubu składamy ser­
deczne podziękowanie. A. Ea- 
jerleinowie, Z. Chałnpkowie, 
ul. Obornicka 122. 12809

Sprzedaże

Maszyny do pisania, liczenia, 
powielacze — Kochanowicz 
S-ka, plac Wolności 13 (obok 
3 Maja). 11835

Wieczne pióra naprawiamy fa­
chowo, szybko. W. Chrzanow­
ski, plac Wolności 2. 12178

Meble wszelkiego rodzaju 
przyjmuje do sprzedaży i sprze- 
daje, gódz. 9—17, Lokal Li­
cytacji Trzeczak, Stary Ry­
nek 48. 12181

Oliwę do rowerów, maszyn 
do szvcia i centryfug, w bu­
telkach poleca — Wytwórnia 
Chemiczna „Kobra", Poznań, 
ul. Dąbrowskiego 83/85 (tel. 
24-55). 12125

Swetry w dużym wyborze po­
leca Hurtownia towarów krót­
kich, papieru B. Gryniecki, 
Poznań, Wrocławska 38, tele­
fon 36-36. 12273

Karbid granul. 7/15,15/25, 25/50 
r-oleca Hurtownia Drogeryjna, 
Poznań, ul. Półwiejska nr 39, 
tel. 19-63. 12655

Celofan bezbarwny i koloro­
wy, klej celofanowy —- sprze­
daż hurtowa. Jan Siudecki, 
Łódź. Piotrkowska 44, tele­
fon 181-32. k 804

Porcelana „Giesche" ze skła­
du fabrycznego. Zamówienia: 
„Radioma* , Wrocławska 13.

12837

Rediosnarcty, anody, baterie, 
akumulatory, najtaniej. Rr-dio- 
mechnika, Poznań, św. Mar­
cin 25. 12819

Srebrne wyroby, złote, porce­
lanę, antyki kupuje — sprze­
da je, przyjmuje komis „La­
mus", Sieroca 5/6. 12914

Maszyny biurowe, Pieprzycki, 
Poznań, Marcinkowskiego 26, 
kupno — sprzedaż — naprawa.

12831

Sprzedam piecyk gazowy. Dą­
browskiego 49 m. 6. , 12975

Futro karakułowe, średnia fi­
gura, sprzedam. Staszica 1 m. 
U. 12932

Parcela i maszyna damska na 
sprzedaż. Reya 6 m. 3. 13125

Sprzed.-m skrzypce Guarue- 
riusa. Oferty: „Głos Wielko­
polski" nr 13135.

Stół okrągły orzechowy do 
sprzedania. Gro-bla 18, stolar­
nia. 13140

Kon piet Dzienników Ustaw 
R. P. sprzedam. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 13147.

Sprzedam parcelę 20 ha w Po­
znańskim. Oferty „Gł, Wiel­
kopolski" nr 13160.

i rower w dobrym stanie, 1 
mleczna koza miesiąc kotna. 
Obornicka 124. 13166

Kołdry, pościele, pierze, puch, 
sprzedaje — kupuje „Emkap", 
M. Mielcarek, Poznań, Wro­
cławska 30 —: Wytwórnia koł­
der. ; ' 13112

West&lkę gansową cztero-pło- 
raiecną, wagę osobową ko­
rzystnie. Dębiecka 6 m, 9.

13114

3 szafy (do książek lub akt) 
i dwa biurka. Obejrzeć można: 
Pocztowa 7a, parter, w bra­
mie. 13116

2 silne konie pociągowe, 1 
platfo-rma na oponach 5 tca. 
Informacje: Grobla 29a, m. 3, 
14—17-tej. 13118

Pralnię bardzo dobrze prospe­
rującą z powoda wyjazdu 
sprzedam. Kraszewskiego 13, 
III ptr. prawo, od 18—2®-tej 
godz. 13121

Kilkadziesiąt beczek z nakry­
ciami ca 200 ctr. sprzedam. 
F-a St. Marecki, św. Wojcie­
cha 29. 13123

Walizkowy sterał filmowy 
projekcyjny 16 Z Zeiss-Ikc-n, 
obiektyw 14. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 13141.

Lampy karbidowe masywno ą 
lekkie dostarcza W. Grzela- 
szyk, Fabryka Wyrobów Me­
talowych, Poznań, Dąbrow­
ski ego 79. Prowincja za zar 
liczką. 13162

WestS&lka, łóżko dziecinne 
matem cem, boty 7 Ist. Mi c - 
kiewicza 24 m. 3, od 16-tei.

13180

Platforma, ręczna czterokoło­
wa, duża szafa kuchenna, uży­
wana. Purzczykówko, Pat?. 
Jackowskiego 16. k 844

4 samochodowe nowe opony 
form. 14X15 wymienię na roz­
miar 1*6X450 1«b sprzedam. 
Biuro Kontrola Prasy, Mickie­
wicza 29. k 841

Hurtownia Galanterii, Łódź, 
Plac Wolności 2, poleca wszel­
kiego rodzaju galanterię, ozdo­
by choinkowe, świeczki, lich- 
tarzyki. kS'O

Kapsa

Futro na wysoką figurę kupię. 
Ofertv: „Głos Wielkopolski" 
nr 13086.

Mcteriały wełniane, podszew­
ki skupuje Fr. Zieliński, cl. 
Wolności 4. m. 3. 12419

„R?.dłoma“ wszystko kursuje, 
snrzedaje, naprawia. — Wro­
cławska ’3, tel. 22-52. 12833

Radioaparaty, lampy radiowe' 
kupuje R^dioanłck^sika, Po­
znań, św. Marcin 25. 12818

Wózek ręczny, dwukołowy, 
na 5 ctr, kupimy „Ka De Ha" 
Czerwonej Armii 2. 12981

Piasuno kupię. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 13146.

Płótna nieprzemakalne bre­
zentów? oraz koce każdą ilość 
kńpię. Prusa 18 m. 9. 13064

Urządzenie składu kolom; a! n«- 
go (regały 4X2, 2X2)bufet?m 
kupię. Oferty: „Glos Wielko­
polski" nr 13062.

Parcelę lub dom kupię. Ofzr- 
ty: „Glos Wielkop." nr 13102.

Bajorek srebrny i złoty kupuje 
F-a Rogaia, Poznań, Marsz. 
Focha 39. 13170

Ubranie męskie^w dobrym 
gatunku kupię. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 13178.

Motory elektryczne nowe ku- 
póje „Hatech", św. Marcin? 
65. 12940

Kup«rsy lampy radibwe; 2 EL 
150 i 2 EF 14. Zgłoszenia: P. 
Z. E. „Siemens", Poznań, ul. 
Matejki 52. 13124

Pokój umeblowany, śródmie­
ście, wyaajmę wojskowym. 
Adres wskaże „Głos Wielko­
polski" nr 131S2.

Ssaka ao&ala
Poszuksję ubikacji ca 60 in­
na warsztat mechaniczny. Of. 
do „Gł. Wielkop." nr 13133.

Poszukuję 1—2 po-kei kuchnią 
— odstępne — zwrot remontu. 
Rosik, Przemysłowa 51. 13131

3—4 mieszkania w Poznaniu 
lub prowincja poszukuje le­
karz — odstępne. Wiadomość: 
ul. Zielona 7 m. 4a. M 13K0

Poszukuję Ick&J-u na skład 
spożywczy, zwrócę koszty r*- 
moutu. J. Małęcki, Wyspiań­
skiego 13 m. 4. 13103

Lokali! na fabrykę chemśczno- 
f ar m aceuty czną, gaz, wbd a, 
światło, poszukuje Spółdziel­
nia Farmaceutyczna, Poznań, 
Wrocławska 39, tel. 26-43. y- 
Kupimy również urządzenie 
biurowe. 12897

©ferfy na cg&wzeMta

składać można także 
w KS/fiGARN/ „GZYTHN^A" 
Poznań, u,.Czerw. Armii 1 od 8-13 i 15-18

Odbiór ofert może nastąpić tylko w Ad­
ministracji przy ul. Wyspiańskiego W, 
I piętro za okazaniem kwitu ogłoszenio­
wego, przed którego zgubieniem przestrze­
gamy, gdyż reklamacji pod żadnym wa­
runkiem nie przyjmujemy.
Przypominamy, że adres wskazujemy tyl­
ko przy osobistych zgłoszeniach (Wy­
spiańskiego 10, I ptr.), jeśli insere&t nas 
do tego upoważnił pyzez zaznaczenie w 
ogłoszeniu „Adres wskaże ,Głos Wielko­
polski* nr....
Na ogłoszenia, w których powiedziano 
„Oferty ,Głos Wieikopolskf nr.....pro­
simy o nadesłanie piśmiennych ofert, na 
każde ogłoszenie oddzielnie. Na koper­
cie prosimy o dopisanie numeru odnoś­
nego ogłoszenia, abyśmy mogli wręczyć 
ofertę, inserentowi bez otwierania.

Administracja

Pianino kuplę bardizo debry 
stan. Oferty: „Gło-s Wielko­
polski" n-r 13143.

Kurię patefon elektryczny z 
automatycznym zmieniaczem 
płyt. Oferty z ceną: „Głos 
Wielkopolski" nr 13109.

Mikroskopy, lampy kwarcowe, 
leżarki oraz inne meble lekar­
skie kupię. Centrala Sanitarna, 
aleje Marcinkowskiego 19, 
I ptr. 13059

Kapię większe ilości artyku­
łów technicznych, a specjal­
nie-części rowerowych, radia, 
motory itd. Łakota, Zawiercie, 
Piłsudskiego. k 843

Naprawy rsdiowe wykonuje 
rzetelnie Dom Radiowy — 
Z. Kolasa, Poznań, św. Mar­
cia 45a, I ptr. Kupię aparat 
do badania lamp, lampy i czę­
ści radiowe. 13039

13992

„Włókiennicza" Spółka dla 
handlu art. włókienniczymi, 
Łódź, Piotrkowska 78, tel. 
169-30. Hurtowa sprzedaż wy­
robów wełnianych^ jedwab­
nych, bawełnianych. k 836

Dźwigary budowlane prostuje 
i kupuje fa. T Czaiczyński, 
Dąbrowskiego' 89, teł. 20-14.

12994

Radiotechniczne — wszelkie 
przyrządy pomiarowe — od­
biorniki — lampy, każdą ilość 
zakupi Radioekapert, Poznań. 
Śniadeckich 1. 12753

Kauczuk surowy kuouje ,.Pa- 
tech", św. Marcin 65. 1R532

Zamienię 4-pokojowe obszernie 
nwasz.kan.ie na 2 - Łazarz. Of. 
„Głos Wielkopolski" nr 13167.

Zamienić mieszkanie 5 poko­
jowe Ostrów, 3 pokojowe Po­
znań. — Poznań, Focha 50. 
m. 9. 12804

Zasaie&ię duży pokój łazienką 
używaniem kuchni komforto­
we przy Bernardynach na po­
kój kuchnią. Oferty: „Głos 
Wielkapolski" nr 13131.

Unieważniam zgubione za­
świadczenie nr 33 wydane przez 
Pow. Urząd Bezp. Publ. Świe­
bodzin r.a nazwisko Wojciech 
7/ć.kierski, ur. 6. 4.1905. 13176

Skradzione dwie karty reje- 
stracyjno-wojskowe, wysta­
wione przez RKU Konin na 
nazwisko Józefa Ziąmieckie- 
go z Charkowa-Konina, unie­
ważniam. k 846

Zgubione zaświadczenie reje­
stracji wojskowej Yrydańe 
przez RKU Gniezno dla Stani­
sława Tokarza z Bożejewic, 
pow. iniński, . rocznik *'1921, 
unieważnia się. kS42

Fosaukiwasiia

Fesz&kuję córki Mariasoy 
Zieiiiiók^ej ostabńo w śKcsi- 
czech Sud-euscue;d Gemcia- 
scbaftiicger. Wiadomość prosi 
ojciec Adam Zieliński, pro­
bostwo Dolsk, pow»iat Śrem.

13053

Kto zaa jakiekolwiek szczegó­
ły o pobycie i śnierci Ale- 
ksandry z Morawskich Buko­
wieckiej w Farcie Vil w Po­
znaniu, proszony jest o skie­
rowanie ich do redakcji „Gło­
su Wielkopolskiego", Wy- 
spiańskiego 10, dla Natalii 
Kruszono wej. 131S4

Oókiae

Materace poduszkowe ze skła­
du fabrycznego poleca Repre­
zentacja, Fzi? Ratajczaka 7, 
I ptr.. Ul. 36-31. 12948

Wykonuję swetry, koęnplety 
dziecięce, inne różne rzeczy. 
Fabryczna 34a m. 49. 13113

Kioski projś-ktuje, buduje, 
wszelkie remonty wykonuje — 
Biuro Architektoniczne, Rataj­
czaka 7. 13119

Poszukcję pokoju mekrępują- 
cego możliwie łazienką oso­
bne wejiście Dla pana. Ofer­
ty: „Gł. Wielkop." nr 13108.

Krawcowej w dom Łazarz. 
Oferty: „Głos Wielkopolski" 
nr 13153.
Gospodyni potrzebna — ul. 
Żydowska 30. Restauracja.

13154

Starsza dziewczyna gotowa­
niem od zaraz na majątek 
3 osoby. Majątek Próchnowo, 
poczta Margonin, pow. Cho­
dzież. 13171

Materace włosienne nowe, 
tanczan nowy, pracownia — 
Małeckiego 33. 13060

Szprychy dębowe, suche 10 
tys. sztuk, sprzedam tanio. 
Ófertv: „Głos Wielkopolski"

13073.

Kolię diamentową, perły, 
sprzedam. Of.: „Głos Wielko­
polski" nr 13079.

Szkło okienne różnych wy­
miarów kuruie każdą :!o’:ć Za­
kład szklarski, Strzelecka 8.

13008

Kupłę ceratę kolorową, czar- 
rą, brązową, granatową. Dom 
Sanitarny, Mielżyńskiego 19.

13051

Kupujemy każdą ilo^ć kauczu­
ku — buny. Zgłoszenia: 
„Wspólnota", Kraków. Wszy­
stkich Świętych 8 sub 1877.

k835

PSestiądz

Poszukuję wspólniczki lub 
wspólnika fachowca celem 
uruchomienia wytwórni ko­
szul męskich. Maszyny, oraz 
niewielką gotówkę posiadam. 
Ewentualnie oczekuję innych 
propozycyj. — Oferty „Głos 
wielko-polski" nr 1-3152.

Wolne fcokaSe

Szuka posady

Szafa, łóżko z materacem, ra 
dio, obraz. Krauthoffera 50, 
od 1—4-tej. 13034

Maszynistka początkująca szu­
ka posady. Oferty: „Glos 
Wielkopolski" nr 12971

Inteligentna uczciwa panienka 
poszukuje jakie’kolvmk po­
sady. Oferty: „Głos Wielko­
polski" nr 13075.

Futro sealowe męskie, lis sre­
brny. Czerwonej Armii 1 
m. 17. 13092

Farbkrni: farby do materia­
łów sprzedam. Ofert”: „Głos 
Wielkopolski" nr 13093.

Kunie kraty żelazne 6 mtr.
szerokie, mogą być dwuczę­
ściowe. Zgłoszenia „Par", Ra­
tajczaka 7 pod 970. 13052

Kupie wytwórnię przedmćotów 
mctalowĄ'ch, drzewnych lub 
innych, czynną w Poznaniu, 
Ofertv „Gło-s Wielkopolski" 
nr 11046.

Pokój z kuchnią wydzierżawię 
częściowy zwrot remontu. Of.: 
„Głos Wielkopolski" nr 13156.

Pokój Łazarz 1 lub 2 panów. 
Oferty: „Gło-s Wielkopolski" 
nr 13177.

Piekarz długoletnćą praktyką, 
egzaminem mistrzowskim, po­
szukuje posady. Oferty: „Głos 
Wielkopolski’ nr 13129,

Parcelę sprzedam. Masztalar- 
ska 8 m. 4. 13097

Singera maszynę wpuszczaną 
sprzedam. Sabinicwicz, Ry­
nek Jeżycki 2 m. 9. 13105

Kasa ogniotrwała (mała) pal­
nie poszukiwana. Hurtownia 
Drogeryjna, Poznań, ul. Pół­
wiejska nr 39, tel. 19-63.

12654

nerwu bezdzietnemu małżeń­
stwu za opiekę nad 4-letnam 
chłopcem. Wiadomość: Pań­
stwowy Bank Rolny, Dąbrow­
skiego 12, pokój 231. 1305<

Samotna poszukuje zajęcia 
majątku lub restauracji przy 
kucharce. Oferty: „Gł. Wiel­
kopolski" nr 13159.

Para koni, pojedynki, wraa 
z platformami gumowymi i u- 
prźćżą do sprzedania. Tama 
Garbarska 6 m. 3. 13107

Kawę surową, herbatę, korze­
nie oraz wszelkie towary ko­
lonialne kuouje Hurtownia To­
warów Spożywczych Kazimierz 
Muzyk •& Ska. Poznań, ulica 
Wielkie Garbary 35, tel. 39 58.

12728

powiatowym (50 km od Po­
znania) obszerne ma;ja 
i plac opancerzony. Prz 
przed'tawńcielstwa wsze 
materiałów budowl. Mil 
we zabezpieczenie. Of.: , 
Wielkopolski" nr 13074.

Administracja: Ogłoszenia — Wyspiańskiego 10, I. Tel. 64-75. Konto PKO V-4,99, Bank 
Społem 8. Kolportaż (abonament, pojedyncze egzemplarze i kolporterzy) — Bukowska 3.

' Telefon 78-64, Konto PKO Y-4400, Bank Społem 25.

Redaguje Komitet jWydawca: Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelń

botnik Tadeusz Stróż, kawa 
ler, zara. w Boianowie, po­
przednio w Górkach, powiat 
Brzozów, syn Michała Stróżo., 
zmarłego, w końcu zamieszk, 
w Górkach, T.nv/*iat Brzozów; 
2. robotnica Wanda Pelagia 
Poor, panna, zam. w Bojano­
wie, córka Jana Poora, ro­
botnika, zmarłego, ostatnio 
zamieszk. w Bojanowie, i żony 
jego Józefy z domu Tysśerow- 
ska, zam. w Bojanowie — 
chcą zawrzeć związek małżeń­
ski. Obwieszczenie zarowie- 
.dzi Winno nastą-pić w Pozna­
niu -ś w Boiwnowic. Bojanowo, 
dnia 16 listopada 1945 r. 
Urzędnik stanu cywilnego: 
(—) Turbańsi ‘

Urabiać, w®

♦II Rm 4iz45. Gbwśsszczęaie. 
Komornik Sądu Grodzkiego II 
Rewiru w Szamotułach Sta­
nisław Stężycki, mający kan­
celarię przy ul. Nowej 1, na 
podstawie art. 692 kpc. co­
da je . do wiadomo3oi publicz­
nej, że diun 24 Kstorada 19»15 
r, od godz. 13-tej w Obrzycku- 
rrzy ul. Zamostowej 1 od­
będzie się pierwsza Licytacja 
ruchomości składających się z 
Jałowicy, 14 kur, wirówki, wa­
gi dcc,, 2 beczek blaszanych, 
mebli, ubrań, bielizny, jx>ście- 
lii, obuwia, porcelany, obra­
zów, wiader, garnków i wielu 
innych przedmiotów użytku 
domowego i kuchennego, o- 
.'za--ówaaych na łączną sumę 
21.000,— zł, co do których zo­
stał orzeczony przepadek po­
stanowieniem Sądu Grodzkie­
go w Szamotułach z 6. 11. 45 
r. w sprawie rehabilitacyjnej 
II R. 184 i 149/45 Ruchomości 
modna oglądać w dniu licyta­
cji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym. Szamotuły, dnia 
11. 11. L945 r. Stężycki, ko­
mornik. ' k 347

Klinika lalek — naprawy. Sło­
wackiego 34. 13157

P«5dacure, manicure, trwała, 
farbowanie. Rochowiak, Garn­
carska 1 m. 5. 13163

Cennik szczegółowy polskich 
znaczków pocztowych od l-SCŚ) 
do* 1945 wysyłam po wpłacie 
zł 30 ew-tl. za pobraniem. B. 
Filatęl. Sawicki, Warszawa, 
Skr. poczt. 5. k 845

Izolacja cieplna. Materiał izo­
lacyjny poszukiwany. Wyczer­
puj. oferty: „Par", Ratajczaka 
7, pod 978. 13164

Suchego, wicktego, dobrze ra- 
bezpleczoaego lokalu na skład 
i warsztat w śródmieściu po­
szukuje inżynier, Of.: „Glos 
Wielkopolski" nr 13095.

Poszukuje składu wzgl. lokalu 
na spożywczy skład wiejski w 
śródmieściu ewtl. przy ruchli­
wej ulicy. Ofe-rty: „Głos Wiel- 
kopolski" nr 13144.

Oborniki. W okolicy Ubezpie- 
czałrni poszukuję pokoju z do­
bry ńi utrzymaniem. Zgłosze­
nie do Agencji: Maliszewski, 
Oborniki, pod Szulczyński.

13099

1 wzgl. 2 słonecznych fronto­
wych sublokatorskich pokoi, 
możliwie bez mebli, z uży­
walnością kuchni, dla 2 osób, 
poszukuje inżynier. Śródmie­
ście. Dobrze zapłacę. Ofermy: 
„Głos Wielkopolski" nr 13094.

Zg-aby

Zaginął męski płaszcz zimowy 
beżovzy, brązowa jedwabna 
podszewka. Ostrzega się przed 
kupnem. Oddawcy lub za po­
moc odnalezieniu 1000 zł na­
grody. AL Hetmańska 8, m. 7.

13183

Zrabowane dokumenty: zwol­
nienie z wojska, zameldowa­
nie, dowód 0. P. S., legitym. 
szkolna, unieważniam. Bogdan 
Bruździński, ul. Łąkowa 17 
m. 4. 13958

Zgubioną wojskową kartę re- 
jestfacyjną, kartę rowerową, 
zameldowanie milicyjne na 
nazwisko Stefan Świderski, 
unieważniam. 13090

Zaginione dowody na nazwi­
sko Wacław Jakubowski, Ziel­
niki, pow. Środa, unieważ­
niam. 13134

Zgubiono dowód rejestracji 
wojskowej wydany przez RKU 
Krosno (Świebodzin) na na­
zwisko Jan Imielczyk, Kije, 
pow. Świebodzin.- 13148

Skradzioną legitymację PKP 
i kartę rejestracyjną nazwisko 
Józef Kiciński, Poznań, Gar- 
bary 48, unieważniam. 13165

Zgubioną wojskową kartę re­
jestracyjną na. nazwisko Igna­
cy Katerlak unieważniam.

13169

Zgubioną wojskową kartę re­
jestracyjną na nazwisko Ed­
ward Kijanowski unieważniam.

13173
Zgubioną wojskową kartę re­
jestracyjną na nazwisko Stani­
sław Krugiełka unieważniam.

13175

Śniegowce, kalosze, boty na­
prawiam, wulkanizując wpra­
wiam zamki. Wułkanit, Mo­
stowa 14. 12690

Wszelkie zwózki załatwia 
Wielkopolskie Przedsiębior­
stwo Przewozowe, załadowa­
nie i wyładowanie wagonów, 
wywózki' gruzów, węgli, ma­
teriałów budowlanych itd. 
Tama Garbarska 6 m. 3. Tel, 
23-57. 13105

słowe „Lorenz & Co", I’<

trwałych na gaz, węgiel, koks 
dla przemysłu metalurgiczne­
go, obmurowania kotłów pa­
rowych oraz urządzeń desty­
lacyjnych, również projektuje 
nowoczesną przebudowę war­
sztatów i urządzeń w przemy­
śle piekarskim i rzeźnickim. 
Fachowo i solidnie. Ceny u- 
miarkowane. 13179

Spisu zapowiedzi nr 146/45 r. 
Zapordedź. Podaje się do o- 
gólnej wiadomości, że 1. ro­
botnik rolny Kasper Momot, 
nieżonaty, zam. w Kołącanie 
nr 4, obv/ód Książ Włkpl.; po­
wiat śr emski, syn zmarłego 
robotnika Stanisława Momota, 
ostatnio zam. w Łabuniu, po­
wiat Zamość, woj. lubelskie, 
i tegoż małżonki Ludwiki Mo­
mot- z domu Gwozdowska, za­
mieszkałej w Wólce Łabuń- 
skiej, pow. Zamość; 2. ro­
botnica rolna Józefa Gro­
cholska, niezamężna, zam. _ w 
Kołacinie nr 4, obwód Książ 
Wikpl., pw. śremski, córka 
robotnika rolnego Kazimierza 
Grocholskiego i tegoż małżon­
ki Barbary Grocholskiej z d. 
Jano-vricz( oboje ziam. w Ko­
łacinie, obwód Książ Wikpl,, 
pow. śremski — chcą zawrzeć 
związek małżeński. Obwie­
szczenie zapowiedzi nastąpić 
winno w Kołacinie, w Książu 
Wlkp. i w czasopiśmie „Głos 
Wielkopolski". Książ Wlkp,,’ 
dnia 17 listopada 1945 roku. 
Urzędnik Stanu Cywilnego: 
Gawroński. 13123

§yd Grodzki w KcźtnSrde p«- 
daje do publicznej wiadomo­
ści, że następujące * -osoby 
wpisane ą) do drugiej grupy 
niemieckiej listy narodowej 
(Deutsche Yoiksliste): 1. Erich 
Lehmann z Koźmina, urodzony 
30. 10. 1883 r„ mieszkający, w 
czasie wpisania na listę róe- 
miecką w Krotoszynie a w 
dńlu 1. 1. 1945 r. w Kaźmlnie; 
b) wpisane do _ trzeciej 
i czwartej grupy ®i endecki ej 
listy narodowej (Deutsche 
Yolksliste): 2. Edmund Kutz- 
ner z Dobrzycy, pow. Kroto­
szyn, ur. 2.^5. 1918 r., mie­
szkający w czasie wpisania na 
listę niemiecką i w dniu 1. 1. 
1945 r. w Dobrzycy; 3. Kazi­
mierz Faytanowski z Dobrzy­
cy, pow, Krotoszyn, ur. 22. 10. 
1905 r., mieśzkający w• czasie 
wpisąnia na. listę niemiecką 
i w dniu 1, 1. 1945 r. w Do-, 
brzycy; 4. Jerzy Józef Scheu- 
ricli z Koźmina, pow. Kroto­
szyn, ur. 11. 3. 1894 r. młe-

mie«zkały w czaałe wpłaa®'.*
ca niemiecką- listę narodową 
i dnia 1. 1. 1545 r. oraz obec­
nie w Mogilnie; III. R. 54/45; 
2. Schrsicrówna Adelajda, ur. 
29. 4. 1917 r. w Karsacb. pow. 
Pleszew, córka Pawła i Sta­
nisławy z d. Samaewicz. wyzn. 
rzym.-kat., bez zawodu, zam. 
w czasie Wpisania na niemiec­
ką listę narodową i dnia 1.1. 
19^15 r. oraz obecnie w Mogil­
nie; III. R. 50:45. 3. Tulinius 
Edwin, tu. 14. i. 1902 w Rrże- 
wie, pow. Łódl, syn Gustawa 
i Łucji z d. Hoffmann, w^-za. 
ew.rng., administrator mająt­
kowy, zamieszkały w czasie 
wpisania na niemiecką listę 
narodową wGnodztwie, poczta 
Kruszv.>ica, pow. Inowrocław, 

k 837 I dnia 1. 1. 1945 r. w Twierdzi- 
niu, pow. Mogilno, a obecnie 
w Rakoniewicach, tk>w. Wol­
sztyn; III. R. 63/45. 4, Mar- 
teokcwa Marta z d. Wiese, 
nr. 6. 5. 1295 r. w Pile, córka 
Karała i Heleny z d. Schoen, 
wyzw. rzym.-kat., bez zawodu, 
zamieszkała w czasie wpijania 
na niemiecką listę narodową 
i dnia 1.1. 1945 r. ot?jz obec­
nie w .Mogilnie; III. R. 1245. 
5. Martonkówna Marta, ut. 1. 
1. 1923 r. w Goryszewie, ;x>w. 
Mogilno, córka Franciszka i 
Marty z d. Wiese, wyznaaiia 
rzym.-kat., bez zawodu, za­
mieszkała w czasie wpisania 
na niemiecką lirtę narodową 
i dnia 1. 1. 1945 r. oraz obec­
nie w Mogilnie; III, R. 13?'45. 
b) do Ill-ciej grupy niemiec 
klei narodowej: 6. Mar- 
tenka Franciszek, ur. 20. 8. 
l«SęO w Mor zewie, pow. Cho­
dzież, syn Franciszka i Kon­
stancji z d. Kaja, wyzn. rzym.- 
kat., ogrodnik, zamieszkały w 
czasie wpisania na niemiecką 
listę narodową i dnia 1. 1. 
1945 r. oraz obecnie w Mogil­
nie: III. R. 25'45. 7. Michalski 
Tadeusz, ur 7. 2. 1904 w Ju- 
nikowie, pow. Poznań, syn 
Wincentego i Marianny z d. 
Ernst, wyzn, rzynn-kat., ogrod­
nik, zamieszkały w czasie wipi. 
sania na niemiecką listę naro­
dową w Twierdzi ulu, p-owi&t 
Mogilno, w dniu 1. 1, 1945 r. 
i obecnie w Mogilnie; III. R. 
69/45, 8. Adam Stanisława z 
d. Sta<rzonck, ur. 20. 1. 1898 
w Kluczewie, pow. Śmigiel, 
córka Michała i Anastazji z d. 
Wielióska, wyra, rzym.-kat., 
bez zawodu, zamieszkała w 
czasie wpisania na niemiecką 
listę narodową i w dniu 1. 1. 
1945 r. w Skrzeszewie, pow, 
Mogik/O, a obecnie w Czarno- 
tulu, powiat Mogilno; III. R, 
61/45. 9. Sckwarzschulz Jadwi­
ga z d. Kołakowska, ur. 1. 10. 
1905 w Łodzi, córka Stanisła­
wa i Marianny z d. Strońska, 
wyra, rzym.-kat,, bez zawodu, 
zamieszkała w czasie wpijania 
na niemiecką listę narodową 
i w dniu 1. 1. 1945 r. oraz 
obecnie w Pakości, row. Mo­
gilno; III. R. bSMS. 10. Lewan­
dowski Arnold, ur. 12. 7. 1912 
r. w Oriu. pow. Świście, syn 
Leona i Amalii z d. Dobro­
wolska, wyzn, rzym.-kat., dro--,ący czasie wyipama na .

listę niemiecką i w dniu 1. 1. gerzysla, zamieszkały w cza- 
1945 r. w Koźminie; 5. Stani- sie wpisania na niemiecką U-
sława Schsurich z domu Ga 
wrońska z Koźmina, powiat 
Krotoszyn, ur, 1. 4. 1897 r„ 
mieszkająca w czasie wpkania 
na listę 'niemiecką i/w dniu 
1. 1, 1945 r. w Koźminie; 
6, Zbigniew Jerzy Scheurićh 
z Koźmina, pow. Krotoszyn, 
ur. 16. 2. 1921 r„ mieszkający 
w czasie wpisania na listę 
niemiecką i w dniu 1.1, 1945 
r. w Koźminie; 7. Wiesławą 
Maria Schęurich z Koźmina, 
pow, Krotoszyn, ur, 18. 2. 1924. 
r,, mieszkająca w czasie wpi­
sania na listę niemiecką i w 
dniu 1. 1. 1945 r. w Koźminie; 
8. Karol Galer z Koźmina, po­
wiat Krotoszyn, ur, 20. 7. 1886 
r., mieszkający w czasie wpi­
sania na listę niemiecką i w 
dniu 1.1. 1945 r. w Koźminie, 
ul. Szkolna 4; 9. Elżbieta Ga­
ler z domu Trzeciak z-Koźmi­
na, pow. Krotoszyn, ur. 20. 4, 
1883 r., mieszkająca W czasie 
wpisania na listę niemiecką 
i w dniu 1.1. 1945 r. w Koźmi­
nie, ul. Szkolnd 4; 10. Syl­
wester Galer z Koźmina, pow. 
Krotoszyn, ur. 12. 12. 1929 r,, 
mieszkający w czasie wpisa­
nia na listę niemiecką i w 
dniu 1. 1. 1945 r. w Koźminie, 
ul. Szkolna 4 — złożyły wnio­
ski o rehabilitację. Wzywa się 
wszystkie osoby, które wie- 
d^>. o szkodliwej działalności 
wnioskodawców względem Na­
rodu Polskiego, aby o tym 
doniosły natychmiast Sądowi 
Grodzkiemu w Koźminie. Ko­
źmin, dnia 14 listopada 1)945 r. 
Sąd Grodzki w Koźminie, 

k 839

Ogłoszenie. Sąd Grodzki w 
Mogilnie podaje do ^wiadomo­
ści publicznej, że wszczęte zo­
stało. postępowarie rehabili­
tacyjne na wniosek osób wpi­
sanych: a) do Il-giej grupy 
niemieckiej listy narodowe;: 
1. Schreier Paweł, ur. 9. 9. 
1883 r. w Kónigszelt. powiat 
Św'dnica (Śląsk Dolny), syn 
Augusta i Berty z d. Schwarz, 
wyzn. rzvm.-kat.. były nau­
czyciel szkoły niemieckiej, za-

stę narodową i w dniu 1. 1. 
1945 r. oraz obecnie w Pako­
ści, powiat Mogilno; III. R. 
62/45. 11. FrtedKchówna Ur­
szula, ur. 21. 19. 1926 r. w Mo­
gilnie, córka Stanisława i Apo­
lonii z d. Lewandowska, wy­
znania rzym.-kat., bez zawo­
du, zamieszkała w czasie wpi­
sania na niemiecką listę na­
rodową i vz dniu 1, 1. 1945 r. 
oraz obecnie w Mogilnie; III. 
R. 44/45. c) do IY-tej grupy 
niemieckiej listy narodowej: 
12. Friedrichowi)a Jolenia, ur. 
17. 6. 1923 r. w "Mogilnie, cór- 
k^.Staniaława i Apolonii z d. 
Lewandowska, wyzn. rzym.- 
kat,, bez .zawodu, zamieszka­
ła w czasie wwisania na nie­
miecką listę narodową i dnia 
1. 1. 1945 r. oraz obecnie w 
Mogilnie; III. R. 45/45. 13. Ko­
złowski Andrzej, ur. 20. 11. 
189-6 r. w Dzierzążni, powiat 
Mogilno, syn Marcina i Ma­
rianny z d.. Kalinowska, wyzn. 
rzym.-kat,, szewc, zamieszka­
ły w czasie wpisania na nie­
miecką listę narodową i w 
dniu 1.1. 1945 r. oraz obecnie 
w Mogilnie; III. R. 67/45. 14. 
Strzelecki Władysław, ur. 15. 
12. 1863 w Parli nie, pow. Mo­
gilno, syn Józefa i Doroty z 
d. Szc-rirger, wyzn. rzym.-kat., 
badacz' mięsa, zamaieszk-ały w 
czasie wpisania na niemiecką 
listę narodową i- w dniu 1. 1. 
1945 r. oraz obecnie w Parld- 
nie, powiat Mogilno; III. R. 
óO.ófSr^tS. Strzelecka Maria z 
d. Stiller, ur. 11. 12. 1868 w 
Parlinie, pow. Mogilno, córka 
Adolfa i Tekli z d. Wnukow­
ska, wyznania rzym.-kat., bez 
zawodu, zamieszkała w czasie 
wpisania na niemiecką listę 
narodową i w dniu 1. 1. 1945 
r. oraz obecnie w Parlinie, 
pow. Mogilno; III. R. 64/45. 
Wzywa się wszystkie osoby,
które cizą szkodliwej
d z i ałaln o/, ci wn i. o skód aw c ó w 
względem Narodu Polskiego, 
aby o tyra doniosły natych­
miast tutejszemu Sądowi. Mo­
gilno, dnia 13 listopada 1945 r. 
Śąd Grodzki. k 830

Nr zapowiedzi 172/45. Zapo­
wiedź. Podaje się do ogólnej 
wiadomości, że 1. kowal An­
toni Michalak, stanu wolnego, 
zam. w Bo-dzewie, poprzednio 
w Halle (Niemcy), syn rolnika 
Bartłomieja Michalaka i żony 
jego Marianny ur. Lubbiaka, 
oboje zam. w Bodzewku, pow. 
Gostyń; 2. Krzyżyńska Wła­
dysława, robotnica, stanu 
wolnego, zam. w Bodzewie, 
córka robotnika Franciszka 
Krzyżyńskiego i żony j-cgo 
Marianny ur. Kuchniczak, o- 
boje zamrieszk. w Bodzewie — 
chcą zawrzeć związek małżeń­
ski. Obwieszczenie zapowie­
dzi winno nastąpić w Zarzą­
dzie Gminnym w Piaskach., 
gromadzie Bodzewie oraz w 
czasopiśmie „Głos Wielko­
polski". Piaski, dnia 15 listo­
pada 1945 r. Urzędnik" stanu 
cywilnego-: podpis mieczy tel-
ny. k838

Gteso Wielki

na miesiąc grudzień 1945 roku
Wynosi SS,™ ii 12406

Zamówienia
na prowincję z odnoszeniem do domu przyj­
mują wszystkie urzędy i agencje pocztowe.

Zamówienia
na m. Poznań (bez odnoszenia do domu) 
przyjmuje Wydział Kolportażu Spółdzielni 
Wydawn. „Czytelnik", Poznań, Bukowska'3, 
tel. 7864, oraz wszystkie agencje i kioski 
gazetowy

Zgłoszenia
przyjmuje się najpóźniej do 25 bm., wpłaty 
po tym terminie nie będą uwzględnione.
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